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Zielenlak 0.75 L .........................zł. 3 25
Stołowe wytrawne 0175 1. . . . .  . „  3. 5
Deserowe węgierskie 0.75 1............ „  2 95
Tokaj Hegvaliai 0 50 1. . . . . .  .
Tokai R esMng 0.75 1 . .............. „  3.^5
Mszalne Palugvay 0.75 1.............. .....  4.—
Furmint 19'4 r. 0.75 1.........................  3.00
Fnrmmt-extra Palugyav 0 75 1. • . „  4.75

Tokaj Hegva!iai 1924 0.75 . 
Tokai Jdaklscz 0.75 . . .
Chatean Szechenyi 0.75 1. ,

• • • •

2.90 i Vermouth 0.75 1,
Malaga soecial 0 75 1. . .
Muszkatowe Palugyay 0.75 
Lakrima Cłuisti 0.75 L

3 90
4 9n 
4 71 
4.—  
4.95 
4 50 
5.50

(i jeszcze 80 gatunków stale na składzie)

%
Wysyłka na prowincję tylko za zal czaniem. —  Cenniki bezołatnie.

[ Klauzula złota w zobowiązaniach 
! dolarowych.

Berlin, (PAT.) Trybunał Rzeszy wydal, o- 
negdaj rozporządzenie uznające w sprawach 
prywatno prawnych klauzulę złotą w zobowią­

zaniach dolarowych. Zaznaczyć należy, że , po­
dobne rozporządzenie wydał trybunał 0 paź- 
dsiornika r. b. w sprawie funta angielskiego.

JJ
P r a c a “ w  S e j m i e

rzad nie zamierza udzielić obszemlejszyeh ? !e ^w odow e Wśród ogólnego napięcia i nie- 
\ , . t• i t * • Kłamanego zadowolenia całej widowni zabrał

wyjaśnień co do naszej polityki za granicz g.jos p-jówny oskarżyciel publiczny, ‘ nadproku-1
nej. A  przecież właśnie na terenie między- rator Rzeszy dr. Werner. Oświadczył on m. in.!
narodowym dokonywują się w ielkie prze- że od 2 miesiecy toczy się, w Lipsku najwięk- ’
miany, na sprawy zagraniczne, a nie na re- s^y proces polityczny ostatnich czasów. Reich-
fonne konstytucji zwrócona jest główna sł?S Pa<» ofiar^ tajemniczej zbrodni. Wszyscy 

' T, , , . zclaia sobie sprawę, że pożar te i potężnej bu
uwaga Belwederu. Idowli miał być sygnetem do zbrojnego prze-

Co do polityki wewnętrznej, to obóz SA- wrota, hasłem do krwawej rewolucji, drogą 
nacyjny najchętniej przekazałby wszystko j 
rządowi do uregulowania w  drodze pełno­
mocnictw. Jeśli konstytucja na to nie po­
zwala, to Sejm--obraduje nad projektami

ustaw, ale pospiesznie i gorączkowo. W  pa- Delegacja w}aścicieli domów u ministra skarbu.
ru ostatnich tygodniach ubiegłej sesji j ,

. , *  . f  • . I Warszawa, 13. 12. (Telcf. wł.) Minister skar-
uchwalono tyle ustaw, ze społeczeństwo dr> Zawa^ ki przyjąl w dnła dzIs;ejszyM

absolutnie nie mogło się z niemi zapoznać, delegację Związku Zrzeszeń Własności Nleni-
Dopiero, gdy wchodzą w  życie, gdy —  jak cb°mej w Polsce w osobach prezesa Art. Po-
ustawa samorządowa —  już obowiązują tockiego i wiceprezesa posła Schimmla. Dc!e-
i na ich podstawie przeprowadza się np. ^  Przedłożyła. ministrowi memorjał_ w spra- 

, . .  . , , , , wie wymiaru podatku od nieruchomości. Obe-
wybory, dopiero w tedy szersze koła społe- cuje podatek tm  wym im any jest od dochod[I

W procesie lipskim zabrał głos prokurator.
Zamknięcie postępowania dowodowego.

Lipsk, 13. 12. (PAT.) Tygodniowa przerwa dla stworzenia sowieckiej republiki niemieckiej, 
nie wpłynęła bynajmniej dodatnio na zmianę Zbrodnia wywołała olbrzymie echo w całym 
nastroju vao der T ubbego, którego dzisiaj ce- świecie. Przez czerwone Niemcy prowadzić 
chuje tasama apat V  co dawniej. Ławy praso- miała , droga do marksizmu na zachód. Zagro- 
we są znów zapełnione. Większość stanowią żeni byli wszyscy. Nie wchodzę w szczegóły 
nowe twarze dziennikarzy, którzy poraź pierw- księgi brunatnej —  mówił prokurator —  wie- 
szy zjechali do IJpska. Również i gal er ja dla my przecież, kim są autorzy. Są oni zdrajcami 
publiczności szczelnie zapełniona. Na sali o- narodu niemieckiego. Jest ona łańcuchem wie- 
beemi są liczni reprezentanci świata politycz- rotnych kłamstw, 
nego, prawniczego i urzędniczego.

Na dzisiejszem posiedzeniu w dalszym cią­
gu zeznawało kdku świadków,- poezem prze 
wodnicząey zaniknął definitywnie postępowa

Od trzech łat w ielkie, główne wakacje 
Sejmu trwają około 7 miesięcy. Od marca 
do listopada niema zasadniczo żadnych po­
siedzeń. W  r. 1931 wyjątkowo Sejm zebrał 
się na parę dni celem przyjęcia ustawy 
o pożyczce na budowę kolei Śląsk— Gdynia, 
a w roku bieżącym zebrał się 8 maja, by 
dokonać wyboru Prezydenta. Sesja budże­
towa została zwołana dopiero „o d "  31 paź­
dziernika. A le  do tych głównych, 7-mie- 
Bdęeznycb wakacyj letnich dochodzi jesz­

cze normalnie odroczenie na dni 30, które 
następuje zaraz po otwarciu sesji. Wreszcie 
okres świąt Bożego Narodzenia to także 
2— 3 tygodnie przerwy. Ogółem zatem Sejm 
wypoczywa po pracy około 9 miesięcy 

w  roku.
Jest to wypoczynek pod względem dłu­

gości rekordowy. Robotnik ma 8 dni ur­
lopu, urzędnik 4 tygodnie, nauczyciel 2— 3 
miesiące, a poseł —  trzy ćwierci roku.
A  trzeba pamiętać, f »  ™  Jost * °  « * »  £ ? " * " *  “ W .  * » " * * .  Eob,', 5a-<1 0 « * 3 *  "> i ' s< '* "> > «*  < * mieszkań, dla kM-

| Zreformować podatek
od nieruchomości!

płatny.
Tak traktuje się Sejm .,współpracy 

% rządem", Sejm, w  którym bezwzględną 
większość ma blok sanacyjny, a nie „par- 
ty jn icy ", k tórzy umieli upominać się o kaź- 

ćly grosz. t
Stronnictwa niezależne muszą walczye 

o to wszystko, co gdzieindziej uznaje się 
za bezsporne prawo parlamentu. W eźm y 
politykę zagraniczną. P. Zaleski mial zwyczaj 
przemawiać w  Sejmie i Senacie, na posie­

dzeniach plenarnych i  w  komisjach, a po­
nadto przy różnych okazjach informował 
opinję za pośrednictwem prasy. Odkąd p 
Zaleski ustąpił, Sejm musi się upominać 
o swe prawo poznawania poglądów mini­
stra spraw zagranicznych z jego ust bezpo­
średnio. 3 listopada ub. roku Klub Ch. D. 
zgłosił interpelację, w  której zapytywał p. 
min. Becka, czy skłonny jest wygłosić ex- 

pose. Po  upływie zgórą 3 miesięcy p. Beck 
wygłosił espose w  sejmowej komisji zagra 

jucznej w  dniu 15 lutego. Minęło 10. mie­
sięcy i  znowu posłowie opozycyjni zmu 
Bzeni byli upomnieć się o swe prawa. Na 
zadanie opozycyjnej mniejszości komisu 
gpra-w zagranicznych pos. Radziw iłł zwołali tnie posiedzenie naszego Sejmu. Ale o Niem

pracy partji sanacyjnej. Plon tych -dłu­
gich, nocnych posiedzeń, w  których usiło­
wano odrobić to, czego zaniedbano w cią­

gu dziewięciomiesięcznych wakacyj, plon 
tych dyskusyj, w  których do minimum ogra­
nicza się przemówienia posłów opozycyj­
nych, a poprawki odrzuca się „hurtem" —  
po kilkaset za jednem powstaniem, plon; 
całej sesji sejmowej dopiero stopniowo staje 
się w idocznym .''’ ' 1' s ■

P rzy  takiej metodzie „p racy" brak nie­

raz czasu na załatwienie formalnych wnio­
sków klubów opozycyjnych. W  czasie ubie­
głej sesji zalegało półtorej setki różnych 
wniosków; ostatecznego załatwienia, (z re­

guły odmownego) , doczekało się tylko ,12, 
w tem... 8 ukraińskich. A  w  ciągu sesji zgło­
szono 96 nowych wniosków, z których po­
zytywnie nie został załatw iony a.ni jeden, 
z wyjątkiem 6 wniosków B. B.

Oczywiście obóz sanacyjny może się po­

woływać na to, że są kraje, w  których par­

lamentów albo wogólo niema, albo pracują 
jeszcze krócej niż nasz Sejm. Posiedzenie 

otwartego przedwczoraj Reichstagu trwało 

8 minut, a więc o 4 minuty krócej niż osta-

komisję na. 15 b. ale —  jak się zdaje — T czech prasa sanacyjna twierdzi, że tam jest
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dyktatura, a u nas parlamentaryzm kwitnie 
i „uzdrawia się".

W edle sanacyjnych projektów „napra­
w y " konstytucji Sejm ma pozostać. W praw­
dzie bez głównych, istotnych praw, ale bądź 
co bądź ma istnieć i działać. Otóż czy przy- 
wódcy sanacji nie widzą, że swem postępo­
waniem nie przyczyniają się absolutnie do 
powiększenia powagi i znaczenia Sejmu?

.Mówiono, że .,.pąrtyjnictwo“  skompromi­
towało nasz parlamentaryzm. N igdy jednak 
społeczeństwo nie odnosiło się do obrad 
Sejmu tak obojętnie, z tak małem zaintere­
sowaniem, jak teraz, gd y  jego pracą k ie­
ruje obóz sanacyjny. Ł  S.

rych obowiązuje moratorjtim w zapłacie Czyn­
szów, od lokali niewynajętych oraz od nie­
ściągalnego komornego. Władze skarbowe przy 
wymiarze podatku od nieruchomości nie u- 
wzgiędniają również dobrowolnych obniżek ko 
mcjr.ego, przeprowadzanych ostatnio dość licz­
nie w drodze umów z lokatorami i ściągają po­
datek od pełnych stawek płaconych przez lo­
katorów w latach dobrej konjunktwry. Właś­
ciciele nieruchomości starają się o zmianę in­
terpretacji ustawy o podatku od nieruchomości 
w tym kierunku, by podatek wymierzany był 
od dochodów netto, to jest od rzeczywistych 
wpływów', osiąganych przez właścicieli domów. 
Zmiana interpretacji może nastąpić w drodze 
okólnika ministra skarbu do władz skarbowych.

„Czas“ przenosi się do Warszawy
Warszawa 13. 12. (Telef. wł.). W ładze 

stronnictwa konserwatywnego zadecydowa­
ły przeniesienie „Czasu“ , znanego organu 
konserwatywnego z Krakowa do Warsza­
wy. Przeniesienie ma nastąpić zaraz po N c“ 
wyni Roku. Dla Warszawy i b. Kongresów­
ki dziennik konserwatywny ukazywać się. 
będzie pod naz-wą „Dnia Polskiego", dla a- 
bonentów w Mafopolsce pismo wysyłane hę 
dzie pod nazwą „Czasu". Na czele redak­
cji w Warszawie stanie dotychczasowy re­
daktor naczelny „Czasu" p. An. Beaupre.

B. POS. MASTEK ZACHOROWAŁ 
W WIĘZIENIU.

Warszawa, 13. 12. (Telef. wł.) Przebywają­
cy w więzieDiti mokotowskiem b. więzień brze­
ski Mieczysław Mastek zachorował. Umieszczo­
no go w szpitalu więziennym.

,  0 nowy konkordat  hiszpański.
Citta del Vaticano, (PAT.) Jak słychać, 

rząd hiszpański podjąć ma wkrótce ze Stolicą 
i Apostolską rokowania o zawarcie nowego 
[konkordatu,



O ciem mm inni?..
H i marginesie wyborów samorządowych

P fzed  kilku dniami przytoczyliśm y na 
ferm miejscu ustyo z artykułu b. wice-mini- 
'etrai Ja fow yfisk iego, ostatnio prezesa, komi­
s ji do usprawnienia administracji, o w ybo­
rach samorządowych. Potem p. Jaroszyński 

:napisał w  „Gazecie Polsk iej11 drugi artykuł 
w  te j sprawne pod charakterystycznym ty ­
tułem: „N ie  tumanić"!

Ten właśnie artykuł omawia krytycznie 
na łamach ..Kurjera W arszawskiego" prof. 
WT. Komarnicki i przychodzi w  końcu do na 
St o pu j f> c v c ] i wniosków:

P. Jaroszyński, jako z założenia, wy-

5 *
(uC12b..XkBQtlC‘j_ x  .'dJua_14rgQlp^ndnia. 1933. >Nx 837

II.) T-kraińskie społeczeństwo Cechuje
nej .etrony- konserwatyzm., z. drugiej gijnonię kraiński kulturalnie i gospodarczo, się. W lihn

ii- jawy albo -rabstwa^ai- do upodlenia, albo V 
[pór i zawzięta hardość". „Tak ie metody, ja- 

ii! kich (Tkraińcy używają wobec Polaków, są nie-

z jod-1 wiedliwe, to łatwiej będzie sio mógł naród u > lko lecz P  szkodliwe. I  tak'.wielka
i gospodarczo, sio. W ld m '« ef , ukraifetacgot.tpolwzetowaypo wszyst 

za. ihiwoSi-ią, Ale konserwatyzm ton nie jest rozwijać i przygotowywać do t e g o / b A  W  
zdrowym konserwą tystiićni, lecz zgniłym, lic- jaja cym momencie osiągnąć gtmwenhośe. ii- <# . ' z d n ia .m  .dzien czeka, ęo
g-atywnym i zgubnym. Konserwatyzm ten. to kra'ińcv narazić niezdolni do samoistnego pań- ”  P ^ ie s ie . . ;  Rownaei jest głupotą nam ja 
upór w rzeczach małych, bezwartościowych. a ’ stwowegó' żrciaJ P m -ra li woinć i '  me zbu- ko słabs^  i bez przygotowanego gruntu pod 
nawet szkodliwych (n. } , : f c  zmiany kałen- dowali własnego państwa przez własna niezdar ^ g a m is ta i  tylko na zasadz.e negacji, zadzie 
darza). Nieheb'też'->raWdzhTeg& pośtępu/Joez hość; 4£ stracili możność lepszych j,warunków ^ ^ oscu 'p row ok ac ji... A  już zupełnie i w  nąj 
gonienie za jaskrawemi hasłami które W yw o- pokoju*- przez własna krótkowzroczność i ńie- mierze zgubne są dla nas polityczne
tają brak za*id i chaos ideowy. Duch. narodu rozumna opozycje. '..Nie bądźmy dzieckiem, zf bof Llra. 1 ’.sf ***& •- Polacy me dadzą wy- 
ukraińskiogo jest chory. -  d iow  na dwa eks- które płacze, ponieważ jest' bite.'a. nie chce f W *  ^  * *  wr6b,e> Iec? ^ ko sllnieJsl Pod 
tremy. ’  ' “  ' '  ' [powiedzieć, za co*-. ' >NT-';e t każdym względem zareagują i nas: do .reszty

Ton chorobliwy nastrój podtrzymuje jeszcze Ukraińcy uważają Polaków za swoich od-1 
więcej wpływ crjeiualiznui. jaki zawladimł u- wiecznych'wrogów i gnebicieii , ku którym dy-h1......i... • •---_____ -■ . , .. . . ........ ■ .. . . y  * . . . .  - . i i

widzachodzi z maksymy: si duo faciumt idem, myślami ji "sercami, podsyca sentymoufahiość, sta. nienawiścią, widzą w nich jodyną przy
ńon est idem —  uważa, że jeżeli dwnch.ro-,mani' wyobraźnię, odwraca.,oó rcał.iiych. konió- ćzęmo: swego nieszczęścia i niepowodzenia. Ma-| } fńsi się zejść z tej fałszywej drogi*i wejść

i samo. Jeżeli/Bacznych i . godziwych spraw;’ Wieikiem pieszczę- ją' więcej ’ zaufania do’ wszystkich, innych - nar o- na $roSQ jakiegoś możliwego „modus vivendi”  
wyborach smno-./ścieni byldj że Kuś przyjęła wiarę .ze Wśchodu, dów, niż do Polaków, dó których sa tak u- Loez Cc’lż? Polacy nie wyciągną pierwsi ręki do 

rządowych, to nie jest polityka, ale jeżeli nie z Zachodu, że wychowywała-się nie w atnto przędzeni, że wszelkie do nich'zbliżenie uwa- zgody, - muszą to zrobić Ukraińcy. „Pierwszy 
stronnictwa opozycyjne biorą udział w w y-sferze Rzymu, lecz Bizancjum. Tuman .nrjęn- żują za formalną narodową zdradę. A tytneza- krok z .n??ze.f strony, 'ę  stanowisko lojalności

bi to samo, to nie jest t 
11. W. R. bierze udział w

borach, to jest to nadużyciem" samorządu i taliznni jest główną
dla celów partyjnych". Na tych przesłan­
kach opierając się p- Jaroszyński wzywa, 
by „nie tumanić", co nie jest. pozbawione... 
humoru.

Rzecz cała jednak ma głębsze, znaczę-! 
nie. Patrzymy na wybory w naszem pań-

przyezyną, że' spoleczeń- scin winy Są po opu stronach. j wobec, państwa, w któicm się znajdujemy. Tak
stwo ruskie' trzyma się formy, a nie zwraca Polacy zawinili, ,,bo uważają Ukraińców za nam dyktuje, zdrowy rozum. Bo ćhóćiaż nie 
uwagi na treść. Dlatego nie ma ono zrozumie * naród drugorzędny, za jeden z minorum gen- otrzymamy pozj tywn j  c-h rezultatów 1 korzy 
nia wiecznych, nk-złomnych, zasad i prawd wia- tium. za plemię nienadające się do kulturalne- to jc^naTc. zwiążemy tern ręce Polakom 
ry. Rusi ni urzyjęli fermę, wi.u-y, ą' życiową go rożwoju, które nadaje się lepiej albo na tak> ze n*° będą mieć powodu do gnębienia 
treść wypełnili swemi wymysłami, tradycjami pańskich lokai i dworskie}] fornali, albo na nas \ prześladowania. Będziemy mogli przynaj- 
i zwyczajami, któro nieraz więcej cenią po- rozbójników i hajdamaków. Nawet polski że- rnn!o.i oddychać, przyjść do siebie i odżyć. Na-

stwie, dopiero od 15 lat wskrzeszonem, nie nad prawo Boże. brak z pod kościoła uważa siebie za arysto- [ stę-pnic; trzeba nam między sobą się zjedno-
tylko jako na epizody walki politycznej.^ y/szeikie zbliżenie « ę  do Zachodu - uważa kr;itQ wobec Ukraińca. Mentalność polskich <•*?&, prowadzić pozytywną pracę na wszyst-
ale jako na fakty, które urabiają zarówno|S. za zdrad narodową' tymczasem jeżeli -szowinistów- zmierza do tego, by ukraiński na- kich odcinkach narodowego . życia, ażeby w
typ obywatela, jak i typ urzędnika adńii- '  ’
lustracyjnego. Chcielibyśmy, by jeden i dru 
gi podnosiły na wyższy stopień kultury po­
litycznej. Akt wyborczy powinien wiązać 
obywatela z państwem, przenikać poczu­
ciem odpowiedzialności, a zarazem wzmac­
niać zaufanie do przedstawicieli państwa —  
organów administracji. U tych ostatnich,
akt wyborczy powinien wyrabiać poczucie droga. można. Kler

A i . . .  -*OTVłn rth n TT T O I I IZ A

sic chce uzdrowić nie tylko ruskie życie reli- r®cl zasymilować i wytępić". „Polska władza tpn sposób wyrobić w nas silę, zdobyć odpo- 
gijne, a l e j  życic narodowe, to trzeba się do państwowa jest uprawnioną do teg-o, gdy rea-,^i^dnin zalet) , walory. Słowem, trzeba nam 
tego Zachodu zbliżyć, z jogo krynicy ducho- S11.!® na wszelkie wrogie poczynania względem sta® czynnikiem, z których każuly musi się 
wej, zwłaszcza w dzieclainio religijnej, nowych Pa,lstwa ze strony'destruktywnych czynników,
■-ił zaczerpnąć. r . lecz zwalać n'inę na cały naród i za to go gnę-

N. p. kwest-ję celibatu duchowicńsfwą uwa- b^ " ~  niestosowna polityka**. „Państwowo 
/-a -się za „zdradę obrzędu, Cerkwi 5 narodu", sdministrącyjne czynniki z niewiadomych po- 
a tymczasem uzdrowić.-, kler ukraiński tylko w°dów me przedsiębiorą, odpowiednich środ-

skiżby publicznej w ramach prawa. Tylko 
w ten sposób te dwa elementy: społeczeń­
stwo i administracja mogą. się zbliżać wza­
jemnie, a państwo cementować.

Trzeba żałować, że wybory samorządo­
we nie są jednak jeszcze tak pojmowane. 
Potraktowano ie przeważnie jako „rozgryw  
kęc ze wszystkiego tego njemnemt następ­
stwami. W idzieliśm y to nie dawniej, jak 
przed paru dniami, i to nie gdzieindziej, 
tylko w  Krakowie. ... .( “'V >

O łych, co zostali w domu...
,,’A B C " pisze o tych, k tórzy nie brali u- 

działu w  wy-borach samorządowych, stra­
ciw szy wiarę w  skuteczność działania czvn 
ników  społecznych na terenie życia pań­
stwowego. Jest to zjawisko bardzo szko 
dli we:

Abscnteizm jest z pewnością
i

żonaty nie jest zdolny ków przeciwko sekciarstwu, które wnosi fer-i

liczyć. Wtedy i Polacy będą zmuszeni nas po­
ważnie traktować, a rozumni ich politycy bę­
dą zmuszeni z nami wejść w kontakt i dojść 
z nami do porozumienia w sprawie pokojowe­
go współżycia dla dobra tak polskiego pań 
siwa, jak i dla dobra ukraińskiego narodu".

do ofiary, do przeciwstawienia sic w razie po- mP1ń w ukraiński naród. A  przecież ci sokcia- 
trzeby społeczeństwu, bo z tym spoleczeńst- lze nie koniecznie dobrą przysługę oddają na- 
wem zanadto jest związany. Kler ten zwraca Piskiemu państwu",

■i: * *
Powyższe myśli są gfosem zdrowego rozsąd­

ku prawdziwej miłości swego narodu. Zrozu
więcej uwagi na sprawy małerjalne, doczesne, 
bo do tego go rodzinne życ-ie zmusza. Brakuje "ajglówiiiejszym niedomaganiem jest to, że my 
życia wewnętrznego~w seminarjam ducliownern, kulturalnie, różnimy się od Polaków, .już tera

o

co ruskiej inteligencji, zgrupowanej w „U— Ch 
— O" („Ukraińska Chrystjanśka Oknowa"), któ-

gdzie kleryk musi najpierw o żeniaczce po- samem, że-oni wzrośli i spotożnieli w zachód-: rej organem jest- ..Nowa Zorja". Ogół ruskie- 
ipyśłeć; .zanim pomyśli o Śwlęcęniąch, brakuje n'jei katolickiej kulturze". „U nas nie wyro-,go społeczeństwa dalej do osoby X. bis-kupa 
tego życia po plebanjaelą //czego -najlepszym prawdziwe, pełne treści i zrozumienia Ghomyszyna- i do .jego działalności odnosi się
dowodem, iż gdy kapłaństwo „nie popłaca", Poczl,cic własnej godności. Stąd pochodzą ob-( nieprzychylnie. / Fr. BL
to synowie księży przestali garnąć się do sta-'
im duchownego, a już mowy niema,' by kfóry 
paroch dał-swe. dziecko do, klasztoru,■ a prze­
cież zakony tak wielką rolę odegr-ać .mogą, w 
odrodzeniu duolinwern narodu.

Obudzić też trzeba-w  narodzie --przywiąza­
nie do wiar)' katolickiej .i ILości.olą katolickie­
go. Obecnie tak jest, że choć Ukraińcy w Ma- 
łopolsce, to „katolicki naród", lecz nie mają 

najmniej |zaufania do stolicy Apostolskiej, 
i

Odwieczny konflikt.

skuteczną taktyką działania politycznego i j bronią przed wpływami Kościoła pow 
na tej drodze nikt jeszcze nie osiągnął suk- czeęhnego, chcą stanowić ..coś osobnego i od-
cesów.

Nic łatwiejszego, jak popaść w zniechę­
cenie i w zaciszu domowem hodować cyn- 

• cynatowe cnoty. Tylko trzeba o tero pa­
miętać, że w „zaciszu domowem" bardzo 
szybko’ dokonuje się proces przemiany 

"świadomego swych praw i obowiązków o- 
bywatela w bierny typ poddanego...

Walka polityczna Tzadko rozstrzyga się; 
w jednorazowym ataku na bagnety. Prze­
ważnie składa się z dłusrich okresów ucią-

rebnego". Wobec Kościoła stoi się na gruncie 
poprawnej „lojalności", a pozatem nic więcej. 
Jeżeli któryś- z biskupów' podniesie glos :przc- 
ciwko temu stanowi rzeczy., to piętnuje się go 
jako wroga i szkodnika narodu, bojkotuje go 
się nie tylko ze strony społeczeństwa świec­
kiego, ale nawet ze strony... kleru.

Wychować też trzeba naród na nowych pod 
stawach duchowych i religijnych, bo naród du­
chowo niewychowany jest duchowo anemicz­
ny i podatny na wszelkiego rodzaju złą, wpły-

. żliwego i powolnego zdobywania jednej po- • wszelkiego rodzaju duchowe choroby.
zycji za drugą. Do takiej walki trzeba prze- 
'dewszystkiem silnych nerwów i wytrwało­
ści.

Żydowska taktyka.
* *  „Nasz Przegląd" jest zadowolony z tak­
tyk i ugrupowań żydowskich przy wyborach 
samorządowych w  Krakowie i Małopolsee. 
Zdaniem jego. wszyscy żvdzi postanili do­
b rze :- i ci, k tórzy do wyborów  szli samo . 
dzielnie, i  ci, k tórzy popierali Bezpartyjne 
B lok pracy gospodarczej, i r'U którzy od­
dali swój głos na listę socjalistyczną. Sło­
wem, generalna reasekuracja, na wszystkie 
strony i  boki!

'Gdy jest już mowa o żydach i wybo­
rach. pragniemy zwrócić uwagę na 
wszechnianą w  Krakowie ulotkę wyborczą 
w  języku polskim i w  żargonie, wzywającą 
do głosowania na listę Kr. 4 —  socjalistv cz- 
ną. Na ulotce tej znajdował się rysunek, 
przedstawiający kilka świń przy ..korytku 
krakowskim " i  taki oto wiersz:

Trzeba toż obudzić w narodzie zrozumienie dla 
pierwiastka nadprzyrodzonego, dla wartości 
modlitwy, ofiary, pokuty. Czynnik ten nieje­
dnokrotnie ważniejszy, niż kooperatywy gos­
podarcze. „ » ’ ,

Jak w życiu religijnym czas już skończyć 
z pustą formą i wypełnić ją realną treścią, 
tak znowu w żvoiu politycznem Czas skończyć 
z ur°jouerai majakami, a popatrzeć się na nie 
trzeźwo i traktować je realnie. „W  naszych o- 
czaeh — pisze X. Biskup —  w naszej fanta­
zji Ukraina, — to coś tak wielkiego i koniecz­
nego/ że wszystkie obce państwa powinny o 
nią się starać i nam dać gotowe ukraińskie 
państwo. A że nam jej nie dają, to narzekamy.

•Gdy dziesięć lat temu Lloyd Goorge zawarł 
pokój z powstańczą Irlandją, zdumienie zapa­
nowało w Europie na widok kotwesyj, jakie 
przyz-nal premjer W. Rrytanji buntownikom 

o>dgradzają irlandzkim. Otrzymali oni prawie wszystko,
co walczyli i czego się domagali, z wyjątkiem 
sześciu hrabstw, tworzących na północy Irian 
dji t. zw. Ulster. TJIstcr, wydzielony z nowej 
republiki irlaudskiej, otrzymał swoją własną 
konstytucję. Podczas gdy ludność Zielo-nej 
Wyspy jest katolicka, przytłaczająca więk­
szość mieszkańców Ulsłcru zalicza się do wy­
znawców protest artyzmu j nastrojona jest pro- 
angielsko.

Lloyd Georgc wiedział co robił, tworząc 
Ulster i wbijając klin angielski w organizm 
wolnego państwa. Jest to obeonie jedyny wę­
zeł terytorjalnej łączności między Irlandją a 
Anglją. Teraz, gdy de Yaiera i jego obóz za­
mierza uczynić ostatni decydujący krok poli­
tyczny i oderwać zupełnie południową Irlandjo 
od W. Brytanji, rząd brytyjski, wykorzystując 
atuty przygotowane przez Lloyd George‘a swe 
go czasu, przypomina de Talerze, iż jeśli uczy­
ni to, co zamierza, oderwie w konsekwencji 
naz-awsze Ulster od Irlandji.

Z drugiej znów strony w samej Irlamdji to­
czą .się walki polityczne między obozem de Va- 
lory a opozycją, złożoną ze zwolenników 1). 
prernjera Cosgrave‘a oraz z t. zw. niebieslrich 
koszul generała 0 ‘Duffy. Zarówno opozycja 
Cosgrave‘a, jak i faszyści 0 ‘Duffy, przcciwsta 
wiają się programowi politycznemu de Talery, 
nastrojeni są pokojowo i ugodowo wobec An- 
giji, z którą nie pragną zrywać stosunków, za-

Zblokowały się....

Świnie tłuste z w achały jadło w korycie 
z rrjów  im cieknie obficie 
świńska, łakoma ślina...

Patrzcie!
ta w koronie — to Świnia —  hrabina- 

I A  ta w okularach - Świnia - kamienicznik 
Kandydat na radcę.

Człowieku! Wyborco!
■jeśli nie chcesz mieć świni za władcę

ro7no- ! krzywda, krzywda nam!" Nic! Naród i pan ............................
łatwo tworzy sio i kulturalnie podnosi sie nio dowalając się osiągnięciem dla Irlndji statutu 
fantazjami nie sentymentami, nic pnstemi na- Dominium brytyjskiego, i to zarówno ze wzgję’ *■ . * ! J „.f - ̂  w ̂  ‘   J v, Ann-rr/lH V- 1/lh rv*»
dziejami, .ale nieustanną, realną, wytrwałą i 
pełna, ofiar i .poświęceń pracą, jednostek i po­
koleń. ,

Zarzucono X, Biskupowi, że jest nictylko 
zwolennikiem lojalności wobec polskiego pań­
stwa, lecz nawet, że każe dbać o wzmocnienie 
tego państwa, ale nie wspomniano o tom, że 
ma się to czynić dla dobra ukraińskiego naro­
du, bo jeżeli to państwo będzie silne, a przy

Mcm jako „eo-nclitio sine qua non" —  spra-

: głosując tylko na. numer czwarty.

'Czy ula* .ci ..jiaństwbwcy''. używając
I  jeśli na swoją krzywdę masz rozum otwarty j nomenklatury „Naszego Przeglądu" 
Wszystkie świnie przepędzisz w niedzielę j dużo sobie pozwalają!

dów ekonomicznych jak i politycznych. Niebez 
pieczeństwo o dc rwania się Ulsteru od organiz­
mu' państwowego Irlandji jest dla Cosgrave‘a 
i 0 :Duffy jeszcze jednym mocnym argumentem 
na korzyść ich własnego programu.

Aczkolwiek niewiadomo, jak daleko chce 
i może sięgać w swych planach realizacji nie­
podległej republiki irlandskiej De Yaiera, mo­
żna przypuszczać, iż zbyt ła tw o  j prędko nie 
zdecyduje się on -na ten krok. Zaostrzenie obe­
cnej sytuacji wewnętrznej w Irlandji, watki, 
starcia, awantury wybuchające wcirtó między 
obu obozami, w których przodującą role grają 
„niebieskie koszule" gem,. 0 ‘Duffy, próba are­
sztowania, nieudana zresztą, samego 0 ‘Duf£y, 

nio za | który się schronił na terytorjum Ulsteru, mają 
swoje źródło w tern, że nieustępliwość do Va-

1

lery wymuszana jest w dużym stopniu przez 
radykalizm jego zwolenników. De Valera nie 
szedłby tak daleko, gdyby nie to, żo skrajne 
skrzydło jego wła-snego obozu nio pozwala mu 
na żadne ustępstwo, przeciwnie,-żąda jeszcze 
radykalniejszych haseł i poczynań. ' . :.s.- 

Tymezasem w razie realizacji programu 
0 ‘Duffy i Cosgrave‘a Anglja byłaby gotowa 
oddać Irlandji Ulster. Irlandja południowa bez 
Ulsiteru nie moiże się w żaden sposób utrzymać 
jako państwo samoistne, puzedewszystkiem 
ze względu na ewoją zależność gospodarcza od 
Anglji. Te wszystkie względy nie są obce ani 
niedostępne De Valerze, ale nie może on -uczy­
nić ani kroku w innym kierunku, niż dotąd, 
gdyż obóz, którego jest przywódcą, trzyma go 
mocno na uwięzi. E. R.

Czyżby zmiana? ;
Korespondent rzymski londyńskiego „Daily 

Tolegraphu" podał ostatnio wiadomość, że w 
czasie rozmowy Mussoliniego z Litwinowem 
w Rzymie wódz faszyzmu poruszył w dyskret­
nej formie zagadnienie polityki kulturalnej boi 
szewifców, wychodząc z założenia, że prezy­
dent Roosevelt uzyskał od sowieckiego mini­
stra spraw zagranicznych gwarancję swobody 
religijnej dla obywateli amerykańskich, „n  
Duce" zażądał tego samego i dla pogłębienia 
włosko-rosyjekich stosunków zaproponował w 
formie przyjaznej zachęty odstąpienie od poli­
tyki prześladowania ideologii religijnej.

Obecnie po wyjeździć Litwinowa z Rzymu 
ten sam korespondent „Daily Telegraphu", po­
wołując się z naciskiem na informacje z kół 
miarodajnych, omawia ponownie problem ma­
jącego jakoby ulec zmianie kursu polityki w 
Moskwie, przyczem wypowiada taki pogląd: 
„W  najbliższym czasie należy oczekiwać waż­
nych przeobrażeń w stosunkach między Stoli­
cą Apostolską a Rosją". Minister poczty i te- 
legrafu Stanów Zjednoczonych Farley, który, 
jak wiadomo, jeść praktykującym katolikiem, 
ma odegrać rolę pośrednika między Watyka­
nem a rządem rosyjskim w tym sensie, „aby 
skłonić rząd sowiec-ki do rozciągnięcia na 
wszystkich bez wyjątku katolików gwarancji 
bezpieczeństwa przed prześladowaniem, jaka 
przyznana została obywatelom amerykańskim, 
zamieszkującym Roeję lub podróżującym po 
tym kraju". (KAP).

względem
zgnębią./'Prócz tego taka akcja nie uszlaohel 
ni ukraińskiego narodu, lecz przeciwnie zde- 

\ i moraliz-uje go i zdeprawuje". - '*

YV*
V

Winy ze strony Ukraińców: „Naszym, może mienie znachodzą narazio w małej tylko grup-

\

*  I
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Strajk szkolny na Pomorzu.
i v'

W  W ielu  po w. chojnickiego kierowni­
kiem szkoły jest niejaki Napiórski, znany 
7- w rogiego stosunku do dziatwy szkolnej, 
należącej do stowarzyszeń religijnych. Ro­
dzice uczniów kilkakrotnie protestowali 
przeciw temu w  kuratorjum, a ostatnio w y ­
stosowali list do kierownika, by zaprzestał 
zachwalania dziatw ie zasad bolszewickich 
w  szkole. N iew iele to jednak pomogło. 
W krótce potem ujawniono, że na rozpraw'e 
sądowej w  Brasach w  snrawie „strze’ca“  
Lipskiego przeciw ks. proboszczowi w  W ie­
lu, świadek Panic zeznawał fa łszyw ‘e, na­
mówiony przez k :erownika szkoły Naniór- 
skiego i ,.strzelca“  Li<’-sk:e?o. W obec tesro 
rodzice w ielewscy postanowili na zebraniu 
w  dniu 8-go b. ni. nie posyłać dz‘ atwy swej 
do szkoły tak długo, do -ćk i n 'e nastąpi 
zmiana kierownika. Rezolucję w  tej spra­
w ie, opatrzoną kilkud7'esieciu poćlpisanr, 
przesłano do kuratorjum szkolnego.' W  l i ­
ście zaznaczono między innemi, że niemożli- 
wptd jest powierzanie wychowania dziatwy 
człow iekowi, który nakłaniał świadka do 
fałszywych zeznań pod przysięgą przed są­
dem.

Zakończenia zjazdu przeciwgruźliczego.
W  poniedziałek ukończono obrady ogólno­

polskiego zjazdu ;TrzeoiwgTużliozego, który 
przez trzy dni obradował w sitobcy. Zamknię­
cie zjazdu nastąpiło w Otwocku, dokąd ucze­
stnicy wyjechali w poniedziałek rano autobu­
sami. Toczyły się tam obrady nad dwoma refe­
ratami: „Sten walki z gruźlicą na ziemiach
polskich" (referent prof. dr. T. Janiszewski! i 
„Stan walki z gruźlicą na terenie Warszawy" 
(referent dr. Michał Łącki). Po referatach od­
była się dyskusja, poozem uczestnicy zjazdu 
zwiedzili sanatorjum „Bri.ius" i uzdrowisko 
miejskie dla chorych płucnych. To obiedzie w 
uzdrowisku miejskiem nastąpiło zamknięcie 
zjazdu i powrót do Warszawy.

Katastrofa samochodowa w pabliiu 
Poznaira.

Na szosie pod Swarzędzem w pobliżu Po­
znania wydarzyła się katastrofa samochodowa, 
w której zginęła jedna osoba. Szosą tą jechał 
w  kierunku Poznania, samochód ciężarowy, 
należący do Kuczyńskiego ze Zgierza pod Ło­
dzią, naładowany towarami włókienniczemi. 
Niedaleko od Swarzędza szofer samochodu 
stracił panowanie nad maszyną wskutek ze­
psucia się kierownicy i wjechał na przydrożne 
drzewo. Samochód stoczył się do rowu, rozbi­
jając się doszczętnie. Szofer wyrzucony został 
na ziemię, zaś kcnwujący towary właściciel 
samochodu wyskoczył z wozu tak nleszczęśli 
wie, że rozbił sobie głowę 1 wskutek tego 
wkrótce zmarł.

Pnsag dla szlachcianek.
Kuratorjum fundacji hr. Lanckorońskiego 

ogłosiło w „Dzienniku Urzędowym" wojewódz­
twa kieleckiego wiadomość o terminie konkur­
su na posag dla szlachcianki Zapis hr. Lanc­
korońskiego jest niezwykle oryginalny. Oto u- 
tworzona przez niego fundacja raz do roku 
wypłaca posagi, w wysokości 7.500 zł. Kandy 
'datki, uprawnione do ubiegania się o posag, 
muszą być wyznania rzymsko - katolickiego, 
znaidować się w stanie zunełnego ubóstwa i 
mieć pochodzenie szlacheckie Picrwsz.eństwo 
małą kandydatki urodzone województwie 
kieleckiej. Posag przyznawany jest przed wyj­
ęciem zamąż, ale wypłata następuje tylko wte­
dy. jeżeli młoda para weźmie ślub najpóźniej 
w cia su 5-ciu lat od przyznania posagu. W ia­
domość o rozpisaniu fundacji hr. Lanckoroń­
skiego wywołało duże poruszenie w wojewódz­
twie kieleckiem. Termin składania podań do 
fundacji upływa 1-go stycznia 1934' r.
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w Polsce i zagranicą poufnych i n f o r m a c i j  
u d z i e l a  —  istniejące od 18S7 roku

Gdzie przebywa p " e t t ?
O odnalezieniu miejsca pobytu zagin ie-Tve w latach ubiegłych tam się udały w po- 

nego przed wielu laty w dziewiczych pusz- szukiwaniu legendarnych złóż złota i platv- 
czach Brazylji, angielskiego podróżnika ny. Trucchi twierdzi, że ostatnia z tych 
i ulk. ia w ce tt ‘a, donoszą, z Montevicleo na- ekspedyerj, złożona -z S-uniu osób. odbyła 
stępujące nowe szczegóły.  ̂ się w  r. “l928. Z ekspedycji tej powrócił

 ̂ Bawiący rv Jlontcndeo podróźu’k i uiy- jedynie jeden Niemiec nazwiskiem Fntz, 
śliwy, Trucchi zapewnia, że pik. Fawcott który w kilkanaście dni później wyjechał 
przebywa na wyspie Bananal, położonej ua do Hamburga, gdzie sprzedał 9 kilogramów 
rzece Das Mortes, wypływającej z gór Cha- platyny. Trucchi oświadcza, że rozmawiał 
pada w  pobliżu ( nyaba, noszącej nazwę z płk. FawcetPem, który sie wzbrania po- 
Manso aż do wodospadów Fumanza, wpa- wrócić na łono cywilizacji. -Tak przypuszcza 
dającej do rzeki Aragitaya, będącej douły- Trucchi. płk. Fawcett pragnie pozostać jesz 
wem Amazonki. Jak oświadcza Irucchi, na cze dłuższy czas wśród indjan ,.Chavant?s:i. 
lewym brzegu rzeki ManSo zamieszkuje ple- celem zdobycia sobie u nich zaufania, aby 
mię wo owniczych i okrutnych indjan „Cha- następnie ułatwić Angin eksploatacje złota 
vaotes“ , składające się z około 70 szcze- j platyno da jnych terenów w  tamtych oko 
póry. O wyspie Banana! istnieje legenda, że licach. Tniccłii ma zamiar wyruszyć pono- 
znajdują się tam olbrzymie pokłady czyste- -umie do puszcz brazylijskich i dostać się 
go złota i platyny, które ochrzczono nazwą na. wyspę Bananal, aby zbadać jej taje- 
„Kopalnie męczenników" z powodu zaginie mnice. 
cia tam bsz wieści 8-miu ekspedycyj, któ-
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Od soboty epokow y film  „U nited-Artists“ . Sensacyjny dramat, osnuty na tle 
ostatnich wydarzeń politycznych, ryżyserji R y s z a r d a  W a ! l a c e ’ n p .  ł .

CZŁOWIEK 0 DWU T W A R Z A C H
Clobowtór)

w  którym  znakomita para artystów  n n i m  n p n i  M A  11 r i  anA 1 A l im  
stwarza koncert g ry  aktorskiej: t lU N A L U  u U L IY IA N , t L I o A  L A N U I

Naw et żona nie m ogła ich odróżn ić! N ie w iedziała, który z nich jest mężem 
W ygląda li tak samo! N ie różnili s ię n iczem !

T rzy  wyśw ietlan ia w  dnie powszednie o godz. 5, 7 i 9 w ieczór, a w  niedzielę 
i święta także o  godz. 3 popołudniu. —  B ile ty  wolne i zniżki (prócz urzędo­
w ych ) przez pierwsze 3 dni irew ażne. Zniżki dla P. Akadem ików  (za  leg it.) 

i uczniów szkół średnich ( w mundurkach p rzy  kasie).

bobonem. Oto jeden z ■ przepisów, mający ule­
czyć suchoty:

„Naparzyć wodę ezareiem zielem i nadać do 
wanienki. Zabić psa a ucięty łeb mocno zwią­
zać drutem, by się łeb nie rozsypał i wygoto­
wać go. Taki wygotowany łeb włożyć do wan­
ny z czarciem zielem i kąpać w niej chorą su­
chotnicę przez 9 dni zkolei. Jeżeli chora prz^z 
te 9 dni pozostanie przy życiu, to i będzie 
żyła".

Przepis ten wykonano w pewnej rodzinie, 
przestrzegając dokładnie szczegóły. Skutek 
hył zaś ten, że pacjentka zmarła od krwoto­
ków. Wynalazczym zaś Teeepty znalazła się w 
wiezieniu.

Wykrycie nowel afery przemytniczej
na Sianku.

W Wielkich Hajdukach koło Katowic aresz 
towano szajkę przemytników, składającą się z 
18 osób. Zajmowali się oni przewożeniem sacha 
ryny z Niemiec do Polski. Dotychczasowe wy-

2GON REKTORA UNIWERSYTETU LWÓW 
SKIEGO. We wtorek o północy zmarł we Lwo­
wie w 62 roku życia rektor uniwersytetu Jana 
Kazimierza, profesor neurologji i psychjatrji dr. 
Henryk Halban. Przyczyną śmierci była cho­
roba serca, z powodu której chory nie mógł 
sprawować urzędu rektora. .

ŚMIERĆ AKTORA NA SCENIE. Podczas 
przedstawienia w Teatrze Narodowym w War­
szawie w ostatnim akcie sztuki „Świętoszek" 
zasłabł nagle na scenie Witold Skarżyński. — 
Nieprzytomnego przeniesiono za kulisy, a 
przedstawienie przerwano. Wezwany lekarz 
pogotowia stwierdził, źo przyczyną nagłego 
zasłabnięcia był atak sercowy. Skarżyńskiego

niki śledztwa ustaliły. _że szajka zdołała prze- _ ewieziMin do szpitala, gdzie żveie zakoń- 
mycić 4.200 kilogramów sacharyny. Jeśli się,
zważy, że cło od 100 kilogramów wynosi 25 n ?1 ł ł ł r m in i n r  n m  * 
tvs. złotych, to łatwo obliczyć, żo Skarb Pań- KURS ^KO H O LO G JI DLA DZIAŁACZY 
tfwa p osad ow im y n . » » < !  ponod S PO ŁE C ZN YC H W  do. S - I . t y r a n ,  prsy-
• m  UWych. SaoO.ry,, wywożono^ do K r,- szlogo roko_odbędsie
kowa, skąd rozchodziła się ona w dalsze stro­
ny Małopolski. Wykryty przemyt sacharyny 
jest jednym z największych, jakie wyłapano w 
tym dziale branży na. Śląsku

Jak , wyleczyć się“ z gruźlicy.
Przepis „lekarki" zamieszkałej obecnie., 

w więzieniu.

W  okolicach Głowna grasowała przez lat 
kilka znacborka, ciesząca się popularnością 5 
uznaniem okolicznej ciemnej ludności, otuma­
nionej reklamą a zamroczonej przesądem i za •

Z Nowego .Jorku donoszą, że fala mrozów 
w stanach południowo-zachodnich trwa w dal­
szym ciągu, w  Nowym Jorku liczba osób zma.t 
łych z powodu zamarznięcia wynosi 11. 20.000 
bezrobotnych pracuje przy oczyszczaniu ulic 
miasta ze śniegu. Według ogólnych przewidy­
wań zima tegoroczna będzie niezwykle surowa,

 _ co pociągnie za sobą wzrost. wydatków na po-
Higjeny, V III z kolei kurs alkohologji, prze z na-1 moc dla bezrobotnych.

LOPP. Galewski popełnił szereg nadużyć na 
szkodę organizacji. -

REWIZJA W  WARSZAWSKIM CECHU 
WĘDLINIARZY. W warszawskich sferach rze­
mieślniczych i w branży mięsnej duże wraże­
nie zrobiła wiadomość że w cechu wędliniarzy 
od tygodnia już przeprowadzana jest rewizja 
przez wydział przemysłowcy zarządu miasta 
ksiąg i dokumentów. Jak wiadomo, starszym 
cechu wędliniarzy jest Henryk Weber.

Narady konserwatystów.
Jakby to było ładnie...

Wczoraj, w pałacu ks. Radziwiłła, przy ul. 
Bielańskiej, odbyło się zebranie sanacyjnych 
konserwatystów, zakończone wielkim bankie­
tem. Referat polityczny wygłosił ks. Radziwiłł.

Mówią, że podczas obrad konserwatyści 
szeptali sobie wzajemnie na ucho:

—  Jakby to było ładnie, gdyby tak moż­
na sprzeciwić się „elitarnym" projektom płk. 
Sławka.

Z caie&o świata.
Fala mrozów w Stanach Zjedn.

czony głównie dla działaczy społecznych i nau 
czycielstwa. Program ujmuje zagadnienie po­
wyższe z punktu widzenia lekarsko-społeczne- 
go, jak również podkreśla wpływ alkoholizmu 
na sprawność fizyczną i wartość zawodową i 
społeczną jednostki. Kurs jest bezpłatny. Tn- 
formacyj udziela i przyjmuje zgłoszenia Sekre­
tariat Kursu —  Warszawa, Chocrmska 24.

ARESZTOWANIE INSTRUKTORA L. O.
P. P. W Wieluniu aresztowano Antoniego Ga

NAWRÓCENIE B. KAPŁANA, NASTĘP­
NIE WOLNOMYŚLICIELA- Dzienniki wiedeń­
skie z ożywieniem omawiają sprawę powróce­
nia na łono Kościoła znanego ze swych wolno- 
myślicielskich wystąpień byłego kapłana kato­
lickiego Antoniego Krenn<a, który przez szereg 
lat agitował przeciwko katolicyzmowi. W naj­
bliższym czasie ma się ukazać książka Krena‘a

Oryginalny zapis dis muzeum praskiego
Przed niedawnym czasem zapisał prof. Ji- 

rtisz praskiemu Muzeum Narodowemu kilka 
skrzyń z tem, że mogą być one otwarte dopie­
ro w r. 2101. Jeden ze znajomych zmarłego o* 
głosił obecnie list, w którym twierdzi, że skrzy 
nie te zawierają wszystkie przedmioty, jakich 
w swero życiu codziennem używa człowiek 
współczesny, więc jego ubranie, przybory toa­
letowe, przybory do pLania, naczynie kuchen­
ne i stołowe itd. Po dwustu latach zatem, po 
otwarciu skrzyń, będzie to interesująca kolek­
cja. ilustrująca życie współczesnego człowieka.

Połvkaf litery ukochanej.
Na niezwykły pomysł odebrania sobie życia 

wpadł zakochany zecer jednej z drukarni w 
Budapeszcie, 21 letni Paweł Kon. Pogotowie 
zabrało go z ulicy z oznakami silnego zatru- 
cia i odwiozło go do szpitala. Tu na pytanie, 
lekarzy, jakiej trucizny użył, odpowiedział ze­
cer ku ich zdumieniu, iż połknął dużą ilość 
czcionek ołowianych. Okazało się, iż odpalony 
amant połknął z rozpaczy wszystkie litery sta­
nowiące imię ukochanej. Nie zadowalając się 
tą dawką, złożył zecer wiersz ku czci swej lu­
bej i ten wiersz również połknął. Dawka była 
spora, gdyż wiersz liczył około 60-can liter.

Hotel dla psów na licytacji.
Założony w r. 1930 w Nowym Yorku hotel 

dla psów został wystawiony na licytację. Ho­
tel, urządzony zbytkownie i luksusowo, prze­
znaczony był dla psów, których właściciele u- 
dali się w podróż i nie chcieli zostawiać swo­
ich brysiów bez opieki. Oczywiście lokatorami 
hotelu mogli być tylko wyohowańcy ludzi bar­
dzo bogatych. Pokój z pełnem utrzymaniem, 
usługą, opieką weterynaryjną i t. p. kosztował 
dziennie od 15 do 20 dolarów. Kryzys wkro­
czył i tutaj: zabrakło czworonożnych pensjo- 
narjuszy.

WYSOKIE ODZNACZENIE CZECHOSŁO­
WACKIE DLA DUCHOWIEŃSTWA FRAN­
CUSKIEGO. Z okazji piętnastolecia niepodle­
głości państwa czechosłowackiego minister peł 
nomocny Czechosłowacji w Paryżu, p. Osusky, 
wręczył uroczyście odznaki wielkiego krzyża 
orderu Lwa Białego arcybiskupowi paryskiemu 
kardynałowi Verdier. Komandorję tegoż orde­
ru otrzymał arcybiskup Baudrillarfc, rektor in­
stytutu katolickiego, krzyże oficerskie —  ks. 
»cdaktor Merklen oraz ks. prałat Beaupin, dzia 
łacz na polu zbliżenia franeueko-słowiańskiego. 
(KAP).

5.200 KM. NA NARTACH. Dnia 30 listopa­
da wyruszyło w drogę z Irkucka do Moskwy 
pięciu dowódców i żołnierzy strzeleckiego puł­
ku z garnizonu irkuckiego. Podróż odbywają na 
nartach a przestrzeń ta, wynosząca 5.200 km. 
przebyta ma być w ciągu SO dni.

PROPAGANDOWY I.OT COSTESA. Lotnik' 
Costes wyleciał dziś z Villacoublay w  podróż 
propagandową po Europie środkowej. Pierwsze 
mi etapami będą Medjolan, Zagrzeb i Biało- 
gród. Costes leci na nowym aparacie, zaopa­
trzonym w  dwa motory po 650 koni, którego 
szybkość przekracza 300 kim. na godzinę i któ 
ry w caągu 9-eiu minut osiągnąć może wyso­
kość 4000 metrów.

b. prob. w Górce Kościelnickiej 
admin. w Zalasiu ur. w r. 1871,

zmarł opatrzony św. Sakramentami 
dnia 12 grudnia 1033 r.

.................. .........  ^ _ pt. „Z powrotem na łono Kościoła. Spowiedź t
lew&kiego, instruktora: powiatowego komitetu byłego wolnomyśliciela" (KAP).

Wprowadzenie zwłok do kościoła pa­
rafialnego w  Zalasm odbędzie się 
w piątek, o godz. 4-tej popołudniu.

Pogrzeb odbędzie się w  sobotę dnia 
16 grudnia o 9-tej rano.

Księża kondekanalnl.
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Wspomnienie
© Florianie Cphn.

Rzecz _ dziwna, że Florjan Cynk, który 
również jak  Matejko b y ł malarzem histo­
rycznym i  narodowym, tak prędko utonął 
w  niepamięci czasu! A  przecież był jednym 
»  wybitniejszych artystów, i jako uczeń i 
najserdeczniejszy przyjaciel w ielk iego Ma­
tejk i na pamięć zasługuje. Może właśnie 
dlatego, że by ł tak bliskim genialnego mi­
strza i  rówieśnikiem jogo (urodził sic 10 
maja 1838), indywidualność jego ginęła 
w  cieniu jego  —  by ł zresztą nad wyraz 
skromny, pośw ięcający się, uczynny.

W zorow y i celu jący uczeń od lat naj­
młodszych, uzdolniony bardzo do rysunków, 
zdobywał sumienną pracą nagrody, pochwa­
ły . stypendja na kształcenie zagranicą. Ma­
tejko niejednokrotnie powierza! mu współ­
pracę dzieł swoich, a tak go cenił i kochał, 
że obejść się nie mógł bez Florka „pocz­
ciwca". Podróżowali razem, pracowali. —  pi­
sywali do siebie, zewnętrznie też wzrostem 
byli podobni, bo obaj mali —  obaj toż mieli 
zacne szlachetne serca, wspólne umilowama 
Boga. Matki Najśw. i  O jczyzny —  oraz 
sztuki.

Kochali Florjana wszyscy, koledzy, pro 
fesorowie swroi i obcy —  a gdy zkolei objął 
kierunek Akadem ji Sztuk Pięknych w  Kra­
kow ie, uczniowie. Znakomity profesor ry­
sunków. wykształcił wybitnych artystów, 
k tórzy chlubą Polski się stali, jak: Jacek 
Malczewski, W yspiański, Fabjański i tylu 
innych.

Wspominając w ięc Matejkę, trudno po­
minąć tego, który i jako człowiek, i jako 
artysta, przez mistrza by ł cenionym.

Dorobek też artystyczny Cynka obfity. 
Dzieło: „Śmierć świętej Salom ei" zakupiła 
D vrekcja Szkoły, jako dzieło wybitnej war­
tości, „M iecznik i  M arja", pełne sentymen­
tu i liryzmu, rytowano jako premję Tow a­
rzystwa, „Św ięta  Jadwiga śląska przy zwło 
kach syna H enryka", „Ostatnie widzenie 
Jadw igi z W ilhelm em ", „D ługosz z synami 
Jagiellończyka", „Zygm unt przy śmierci 
Barbary", to znane z reprodukcji historycz 
no dzieła. Z religijnych, które w  końcu ży ­
cia  przeważnie malował: „Chrystus całuią- 
c y  k rzyż", znajduje się w  Muzeum Narodo- 
wem, „Św ięta  Kuiiegunda" w  Bogumifcw L  
w  kościele, „M atka Boska Bolesna", „Sw. 
Anna", „Jan* K an ty ", posiadają w iele na­
stroju religijnego. L iczne portrety również 
świadczą o talencie w  tym  kierunku i pra­
cowitości artysty.

W  archiwum rodzinnem i w  wydaniu: 
„L is tów  M atejk i" znajdzie historyk sztuki 
obfite źródło do monografji Florjana Cynka.

Jeżeli się urządza w ystaw y innych arty­
stów swoich i  obcych, nieraz może mniej 
wartościowych, dlaczego Cynk zawsze po­
zostaje pom ijany —  zapomniany?

Cześć Jego pamięci! M. J.

Pamiętaj złożyć ofiarę 
na rzeez bezrobotnych 

na ręce
Arcybiskupiego Komitetu Ratunkowego

T O R E B K I  D A 1S K IE
nowości. *  ̂ S

Meccscu, Manicor, Tehi na eWa, 
Kasiu, waPJif, Portfele, Papie­
rośnice, PorfmonefM, ta . i?2-e»

KRAKÓW,
fforfoAsfta 17.I ANASTAZY fR O N C Z

irmmnwiHa.. ___________

Cerany ?abvt©k sitaki eafaskEei
1 1  i  \

JB, „A .j, WI

W  grobowcu egipskiego króla Tut-ank-amuna, który panował w 14 stuleciu przed Chr. od­
kryto płaskorzeźbę, przedstawiającą'' króla Tut-ank-amuna i jego żonę Anczes-en-amun. Prace 

wykopaliskowe prowadził uczouy angielski Howard Carter.

-gw r-

Dziś w „UCIESZE"
arcydz. produkcji euro tejskiei.

Szereg artystów i reżyserów, którzy 
opuścili Nieiocy hitlerowskie dał po­
czątek nowei wielkiej produkcji fil­

mowej w  Wiedniu.

Film  wytwórni Ciuć w  W iedniu. NaizłoSniejsza artystka Eurony, odtwórczyni głównych ról- 
filmu „Metropolia" — „A lraune" - -  „AUantyda" ,

BRYGIDA KELM w  arcyfilmie, w  którym stwarza swa na lspszą rolę

HRABINA de MONTE CHRISTO
Komedja awanturnicza —  sensacja, humor, wystaw*. —  Secnarjnsz M  W s 'te r*  Reischa rety, 
serował G. Rabinowie* do niedawna główny reżyser „U fy "  w  innych ro ach; Rudolf Forster 

H. Junkerman, Lucy Engllsch. — Ponadto tygodnik dźwiękowy.

Z sali koncertowej.
Polski kwartet smyczkowy.

Dubiska-0cbIewskł-SzaIe9ki-Adamska.

Z uczuciem goryczy i przykrości przychodzi 
mi pisać o koncercie Pok-kiego Kwartetu smy­
czkowego z Warszawy. Wywołał je widok sali 
na sobotnim koncercie znakomitego zespołu 
w Sali Bolońskiego. Garstka słuchaczy, którzy 
byli obecni, zajęła może siódmą część miejsc. 
Reszta pozostała pusta. Na tym właśnie kon- j 
cercie pustka ta wywoływała wrażenie —  na- j 
prawdę —  przygnębiające. Po wcześniejszych,' 
zwłaszcza po ostatnim występie Kwartetu pol­
skiego spodziewaliśmy się chyba tylko pełnej 
sali. Dwa krzyżujące się z sobą powody zło­
żyły się na absencję publiczności na tym kon­
cercie. Jeden z nich wyniknął z usunięcia się 
z tego zespołu dotychczasowego drugiego 
skrzypka, p. Fliederbauma. Nie znam moty­
wów zaszłej zmiany w Kwartecie. Wystarczyła 
ona jednak, ażeby —  jak nas z godnej zaufa­
nia strony poinformowano —  wywołać w pew­
nych, szczególnie wobec polskości agresyw­
nych, sferach —  hasło bojkotowania koncertu 
sobotniego. Obecność p. Fliederbauma w Kwar­
tecie Polskim, usprawiedliwiona z punktu ar­
tystycznego, nie wywoływała żadnych zastrze­
żeń ze strony nieprzejednanych rasistów pol­
skich. Pomimo jego obecności w  zespole nikt 
nie kwestionował nazwy kwartetu, nikt także

nie podejmował bojkotu zespołu. Ale samo 
ustąpienie artysty z Kwartetu pociągnęło za 
sobą rozwinięcie sprężystej agitacji przeciwko 
krakowskiemu koncertowi zespołu warszaw­
skiego. Fakt ten nie wymaga już żadnych ko­
mentarzy. A, że agitowano zawzięcie, chociaż 
bez zostawiania śladów tej akcji, to jest nie 
ulegającym wątpliwości faktem.

Dotychczas mamy tylko jedną stronę me­
dalu przed oczyma. Przyglądnijmy się teraz 
i drugiej. Sfery, które bojkotowały koncert 
Kwartetu polskiego, czuły się do tego moralnie 
uprawnione, może nawet zmuszone ustąpieniem 
p. Fliederbauma. Obecnie odmówiły one zespo­
łowi warszawskiemu swojego poparcia. Nieste­
ty jednak na koncercie sobotnim nio było pol­
skiej publiczności w takiej liczbie, ażeby kasa 
konicerlu była w możności pokryć przynajmniej 
cząstkę kosztów. Nawet w tej małej garstce 
słuchaczy znaczny procent, stanowili meloma­
ni, do których agitacja bojkotowa może stara­
ła się dotrzeć, ale nie osiągnęła celu. Grupa 
tych słuchaczy tworzy naprawdę creme de la 
oreme muzycznych kół krakowskich, owianych 
najpiękniejszemi uczuciami przyjaźni dla pol­
skiego muzyka, szlacbetnemi tendencjami dla 
polskiej muzyki. Zresztą zaś nie zauważyłem 
na tym koncercie, rokującym słuchaczowi peł­
ną rozkosz estetyczną, ani jednego polskiego 
literata, aoi jednego malarza, ani jednego adwo 
kata i lekarza, ani jednego uczonego, oficera 
i księdza. Nawet muzyków krakowskich tu nie

było; zarówno tych, którzy mają ambicję kul­
tywowania muzyki komnatowej, jak pedago­
gów muzyki instrumentalnej i śpiewaków. Czy 
tyliko sam kryzys finansowy wywołuje te obja­
wy? Kilkaset osób odeszło od knsy koncerto­
wej przed występem chóru Kozaków, którym 
patronuje księżna Gagarinewa z Moskwy. Wio 
czór piosenkarski Lidji Lipińskiej i trzeci już 
występ Hanki Ordonów® ej był wysprzedany. 
Czy jedynie do tego poziomu „sztuki" docho­
dzi zainteresowanie kulturalnych kół polskiego 
społeczeństwa w  Krakowie dla muzyki? W  epo 
ce coraz dobitniej głoszonych haseł podporząd 
kowania jednostki ideologji życia zbiorowego, 
zauważamy raczej proces pogłębiania się prze­
paści, oddzielającej od siebie małe kółka społe 
czeństwa, proces postępującego —  w  geome­
trycznej progresji —  samoluibstwa tych kółek 
i obojętnienia na wszystko inne, co się po za 
•niemi znajduje. Koła te potrafi łącizyć już ty l­
ko nadzieja najtańszych wrażeń, najłatwiej­
szych przyjemności.

Na samotnych szańcach prawdziwej sztuki 
odtwórczej wykonali nasi goście warszawscy 
najpierw kwartet Haydna G-dur op. 54, i po­
krewny mu w stylu kwartet, Dittersdorfa D-dur, 
potem poetycznie nastrojony temat z warjacja- 
rni g-moll op. 21 Żeleńskiego, wreszcie kwar­
tet Es-dur op. 38 Romana Statkowskiogo.

2. J.

Ś p O T t . "

Ostateczny program pobyto raorezentaejl 
Krakowa - ?

Definitywny program pobytu piłkarskiej re­
prezentacji Krakowa w Relgji, Holandji i pół­
nocnej Francji przedstawia się następująco: W  
najbliższą niedzielę dn. 17 grudnia przeciwni­
kiem Krakowa będzie nieoficjalna reprezenta­
cja Belgji t. zw. „Diableg Rouges" w Brukseli. 
Dnia 19 grudnia polska drużyna walczy z „Zwa 
Imvem" w Hadze, dn. 24 grudnia odbędzie się 
mecz z reprezentacją naszej emigracji w Lens. 
Nazajutrz dn. 25 grudnia przewidziane jest 
spotkanie z polską drużyną ligową „Pogoń" w 
.Marłeś (Francja).

Z powodu trudności urlopowych’ graczy, me­
cze w St. Etienno i Sete zostały odwołane.

W Brukseli mecz Kraków— Belgja wywołał 
ogromne zainteresowanie. Na mecz ten wybie­
rają się liczne wycieczki polskiej emigracji % 
Francji i Holandji.

DFC BIJE NIESPODZIEWANIE SPARTĘ 
I SLAVIĘ.

Amatorski mistrz Czechosłowacji DFC znaj- 
dnie sic ostatnio w świnine' formie. Niedawno 
DFC pokonał Slsyję praską, obecnie znowu 
odniósł zwycięstwo również i nad Spartą 2:1 
(1:01.
TILDEN PRZEGRYWA NIESPODZIEWANI*' 

Z BARNESEM.
W Filadelfji Barnes pokonał niespodziewa­

nie Tildena 4:6, 6:1, 7:5. W  grzo podwójnej 
para Tilden—Pare przegrała z parą Hunter—  
Barneg 3:6, 3.6.

KURS NARCIARSKI POLSKIEJ YMCA-

W okresie świąt Bożego Narodzenia polska 
YMCA organizuje w Bukowinie pod Zakopa­
nem dwutygodniowy kurs narciarski. Opłata 
całkowita za przejazd, naukę jazdy na nartach 
i utrzymanie wynosi 100 zł.

P o d a t k i
, w  w iaku XVII!.

W archiwach wiedeńskiego Hofburgu znaj* 
duje się taki wyciąg z raportu ochmistrza dwo-> 
ru cesarskiego: 2 beczki Tokaju rocznie do 
clileba dla papug dworskich, 4000 guldenów na 
zakup pietruszki dla kuchni cesarskiej, 12 ka­
rafek wina węgierskiego dziennie na przyrzą­
dzanie polewki dla. cesarzowej"...

Utrzymanie dworów panujących pochłania­
ło w wieku XVIII olbrzymie sumy, to też mi­
nistrowie skarbu wysilali całą swoją, pomysło­
wość, aby móc zebrać z podatków sumy nie­
zbędne na opędzenie wszystkich wydatków. Po­
datków było też conicmiara i najfantastycz­
niejszych. W Prtisiech up. za panowania Fry­
deryka I pobierano podatek °d  peruk męskich 
i damskich. Podatek ten wynosił od pól do 2 
i pół talara rocznie. Wysokość podatku zależ­
na była od wartości peruki, od jej pochodze­
nia: krajowego wyrobu peruki opodatkowane 
były niżej od zagranicznych. W  Wirtembergii 
książę Karol Eugenjugz zmusił np. mieszkań­
ców do nabywania takiej ilości soli, która prze­
kraczała ich zdolności konsumcyjne i potrzeby. 
8aliny należały do księcia, i  sól była monopo­
lowym artykułem, a książę potrzebował pienię­
dzy. W księstwie Filrstenberg każdy obywatel 
musiał pod grozą 10 talarów grzywny kupić 
raz do r°ku kalendarz, który wydawał książę.

Co przynoszą wynalazki
swym auleroei *

Największe majątki zawdzięczają wynalaz­
cy najprostszym i najmniej skomplikowanym 
wynalazkom. Klasycznym krajem doświadczeń 
pod tym względem są Stany Zjednoczono, 
gdzie —  wynalazek, który „chwycił", przyno­
si autorowi duże dochody. Popularna bardzo 
np. zabawka, znana pod nazwą tańczącej lalki, 
dała wynalazcy dochód roczny w wysokości 
75.000 dolarów. Człowiek zaś, który wynalaił 
i opatentował tak popularne kamasze na wrot­
kach, zarobił na tym pomyśle 1 miljon dola­
rów. i

Lista drobnych wynalazków, które przynio­
sły swym autorom, fortunę i powodzenie w A-: 
meryce, jest bardzo diuga. Tak więc technik- 
rysownik, który wapdł na prosty pomysł zao­
patrzenia ołówka na drugim końcu w gumę, 
zapewnił sobie przez eksploatację tego „w y­
nalazku" dochód roczny w sumie 100.000 do­
larów; inny znów technik, którego pomysłem 
było skonstruowanie automatycznego zatrzasku 
tak dziś rozpowszechnionego, zarobił na tyra 
businessie prawie 3 miljony dolarów. Niemniej- 
szą fortunę zrobił wynalazca gumowych ochra­
niaczy do obcasów.

Celem uregulowania nakładu 
prosimy o jak najrychlejsza ure­
gulowanie prenumeraty.
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C z w a r t e k  14: św. Spjrydona.
P i ą t e k  15: św. Waleriana.
P i ą t e k  15: wschód słońca- o godz. 8.05,

zachód o godz. 15.46.

N A  TARG KONI w  Krakowie spędzono 
wczoraj 158 sztok i płacono za konie lekkie 
od 60— 120 zł., za rzeźne od 10— 33 zł. Ze 
spędzonych koni sprzedano na wywóz z i gra­
nicę kraju 8 sztuk, na rzeź miejscową 13 —  do 
Belgji 12.

ZACZADZIŁ SIĘ W  SKLEPIE. Dnia 12 
hm. wieczorem, Tadeusz Pragier, zatrudniony 
w sklepie Winnera przy ul. Krakowskiej 51, 
uległ zaczadzeniu. Pogotowie Ratunkowe po 
udzieleniu pierwszej pomocy przewiozło ‘ Pra- 
giera do szpitala‘ św. Łazarza.

ZŁODZIEJ W  SZKOLE PRZEMYSŁOWEJ. 
Nieznany sprawca, skradł ze zamkniętego loka-

Żydzi w wyborach krakowskich
Ogłoszony już skład nowej rady miej­

skiej w  Krakowie nasuwa pewne uwagi na 
temat zmian, jakie zajdą w  składzie repre­
zentacji gminnej w  porównaniu z sytuacją, 
wytworzoną dzięki zbiegowi całego szeregu 
okoliczności i utrzymującą się przez pełne 
dwie dziesiątki lat. Przyszłość najbliższa po 
każe, c zy ' i o ile nastąpią także głębsze 
zmiany w  polityce miejskiej, czy zniknie 
tolerowanie pewnych szko<liuvycli zjawisk 
i przerostów, jakie powstały w  niezdrowej 
atmosferze braku kontroli zc strony społe­
czeństwa, nie mogącego w  ciągu dwudzie­
stu przeszło lat dojść do głosu w  formie wy 
borów, '.rakiem ujemnem zjawiskiem był 
m. in. niewątpliwie przerost wnbnvćw żydów  
skich na ratuszu. Żadne w zględy rzeczowe 
nie usprawiedliwiały tego, jakby prawa na­
bytego żydówr do jednej wicoprezydentury 
w  mieście. O ilo jeszcze wiceprcz. Sarc za­
siadał w  prezydjum miasta jako inżynier- 
ra-chowiee, to już obsadzenie wiceprezyden-lu Koła Lotniczego Szkoły Przemysłowej przy 

al. Milkiewicza 5, 2 aparaty fotograficzne wart. j turv p. Landauem, buło koncesją w dączn Y  
300 zł. Sprawca dostał się do lokalu dobranym'fta 'rzecz interesów żydowsk:ch.’ Żydzi'm ieli

swego własnego wiceprezydenta, przez któ­
rego załatwiali wszelkie stosunki z gmina.

zł. 
zwró-

tprawca
kluczem. Dochodzenia w toku.

CENNE CZĘŚCI M ASZYNY SPRZEDAŁ 
ZA BEZCEN. Aresztowano Józefa Yonlfc, lat 
25, bez zajęcia i miejsca zamieszkania za kra­
dzież części żelaznych z warsztatu tkackiego 
z Podgórza przy ul. Józefa 5 na szkodę Joa­
chima Landaua. Skradzione części wart. około 
2.000 zł. Vogel bezpośrednio po kradzież)" 
sprzedał w składzie starego żelaza za 24 
Część skradzionego towaru 
cono poszkodowanemu.

UKRADŁ BAŻANTA I KUROPATWĘ. Po­
licja zatrzymała Wł. Stnsinezuka, lat. 20, bez 
zajęcia i miejsca zamieszkania za kradzież ba­
żanta i kuropatwy z ganku na szkodę Ottona 
Aksmana, zam. przy ul. Topolowej 48. Bażan­
ta i kuropatwę odebrano.

R E P E R TU A R  T E A T R U  SŁO W ACK IEG O .

Czwartek: Złoty wiek rycerstwa1'.
Piątek: Przedstawienia ri,e bodzie.
Sobota: ..Pieniądz, to nie wszystko"

mjera).

„ T E A T R

I
(pre-

BAGATELA". Od czwartku 14

W ybory ostatnie nasuwają pewne koniecz­
ne pod tym wzadędem korektm y.

Z grupy żydowskiej w  dawnej radzie 
miejskiej odeszło zdaje się bezpowrotnie 
szereg znanych na gruncie miejskim posta­
ci. N ie wejdzie już do nowej rady adwokat 
dr. A do lf Gross, b y ły  poseł do parlamentu 
austrjackiego, finansista, dyrektor spółki 
budowlanej miast, małopolskich, który ile­
kroć na tapet obrad wysuwały s.ie sprawy 
budowlane, n igdy nie ominął okazji, by w y­
stąpić z obszomenii, obfitnjącemi w cwfry 
wywodami. Ubył także dr. A do lf T ‘lles, 
by ły  prezes gminy wyznaniowej żydowskiej, 
k tóry latami zasiadał w  komisji Yuawniezei 
rady miejskiej w  której posiadał opinje wni 
kliwego prawnika. TTywa także dr. Rafa!

Landau, obecny prezes gm iny wyznaniowej, 
zwany —  dla odróżnienia od swego imien­
nika. dra Tgmacego Landaua —- „czarnym 
Landauem". Ubywa wieszcic dr. Ludwik 
Mertz, adwokat i przemysłowiec, odgrywa­
jący w  swoim czasie pewną rolę w  Związku 
przemysłowców, a w  radzie miejskiej wystę 
pująey zawsze w  sprawach gospodarczych 
i turystyki. Nazwisk ich nie czytało się już 
na afiszach komisji wyborczej...

Do walki wyborczej stanęli natomiast 
dwaj reprezentanci grupy żydowskiej w  da­
wnej radzie i to na pierwszeur miejscu list 
w' dzielnicach żydowskich: obecny wicepre­
zydent miasta dr. Ignacy Landau i prezy­
dent Izb y  przemysłowo-handlowej p. Tade­
usz Epsłein. Obaj wyszli z wyborów fatalnie. 
P. Epstein, w Podgórzu stosunkowo mało 
znany, padł całkowicie, dr. Landau. który 
prowadził listę żydowską na Kazimierzu i 
atradomiti, zepchnięty został na ostatnie 
miejsce i z trudem zdołał wejść do nowej 
rady. Uderzający brak popularności, jakiego 
doświadczył p. Landau, stal się już podsta­
wą coraz głośniejszych pogłosek, iż ma on 
na stałe opuścić prezydium miasta i o trzy­
mać emeryturę.

W szyscy -wymienieni w yżej reprezento­
wali na terenie miasta kierunek asymilator- 
sko-ugodowy w  stosunku do społeczeństwa 
polskiego. Rozszerzali dzięki temu skutecz­
nie zakres swoich w pływów  i utrwalali go 

korzyścią dla interesów żydowskich 
w  mieście. Obecnie wchodzą na ich miejsce 
do rady przedstawiciele z wyraźnie rozw i­
niętym sztandarem nacjonal*zmu żydowslce 
go. Sytuacja będzie odtąd bardziej w yra­
źna i jasna. Rozdział między społeczeństwem 
polsktem a żydowskiem słanie się głębszy i 
dla każdego oczywisty, a w konsekwencji 
musi to znaleźć swój wyraz wr ustosunkowa­
niu się społeczeństwa polsk:ego do repre 
zentacji żydowskiej w  zarządz’ e gminy.

bm. o godz. 8 wieczór „Agara".

REPERTUAR KINOTEATRÓW.

ŚW IT: „Człowiek o dwu twarzach1’ (So-

Buister nawarzył piwa (Precz z

Ilrabina de Monte Christo (Bry- 

„Miss Flora" (Anny Ondra).

P. Emma Turek, zam. przy ul. Grzegó­
rzeckiej 8, zgłosiła na policji o zuchwałej 
kradzieży obligacyj, wartości 12.000 zło ­
tych, dokonanej przez nieznanego osobnika 
w  jej mieszkaniu. Dnia 12 b. m. w  południe 
przybył do jej mieszkania jakiś człowiek, 
k tóry przedstawił się za urzędnika Głównej 
Izby Kontroli w  Krakowie i  zażądał oka­
zania obligacji pożyczki konwencyjnej z r.

bow tór).
W ANDA; 

teściową).
UCIECHA 

gida Heim).
APOLLO:
S Z T U K A : ..Sherloek Holm es".
ADRIA: Uśmiech szczęścia.

“ ATLANTIC : Sabra (film polski egzotyczny)
SŁONCE: „Raj podlotków" (Anny Ondra).
PROMIEŃ: „Białe szaleństwo" (S<mi Ricf- 

fenstal w roli głównej).

 ---
,,PIENIĄDZ TO NIE W SZYSTKO" —  oto 

tytnł doskonałej komerlji węgierskiego autora 
Bus-Fekete, który ukazuje nam życie kamie­
nicy wielkomiejskiej z jego strony humorysty­
cznej. Pomysłowa struktura tej komedji, dow­
cip i świetny Tysunek osób działających, zło­
żyły się na rekordowe powodzenie tej sztuki 
zarówno zagranicą, jakoteż w Warszawie. Pre- 
mjera ukaże się w naj ż-szą. sobotę, w opra­
cowaniu scenieznem J. Karbowskiego, w opra­
wie dekoracyjnej prof. K.- Frycza, z pp.: Jaro­
szewską, Wernicz, Zalewską, Burnatowiczem,
Hierowskim, Kondratem, Pągowskim, w rolach 
głównych.

W  TEATRZE ,,BAG ATELA" codziennie, 
począwszy od czwartku 19 bm. do niedzieli 17 
bm. włącznie graną będzie poraź pierwszy w 
Krakowie sztuka w 4 aktach Kiera p. t. ..Aga­
ra", zpośród gościnnego zespołu artystów scen 
polskich. Bilety sprzedaje kaga ..Bagateli" od 
11— 1 w poł. i od 3—8 wiecz.

 -----

W trosce o zdrowie „królewskich” ryb
oraz ryb hodowanych w kraju.

,W Krakowie odbywa się obecnie^ druga 
część kursu zorganizowanego przez Min. Rol­
nictwa j Reform Rolnych dla lekarzy wetery­
naryjnych a nadto dla inspektorów rybactwa 
i delegatów wszystkich Izb Rolniczych. Tutej­
szy kurs ma za zadanie zapoznać uczestników 
z ichtiobiologją ryb naszych wód, z ich choro­
bami zwłaszcza zaraźliwemi, oraz pouczyć we­
dług najnowszych postępów nauki, jak należy 
zapobiegać powstawaniu chorób ryb ras szla- \y swoim czasie grasowała w  okolicy 
chętnych np. karpia, lina, ^królewskich" t. j. Chrzanowa szajka złodziei, która dokonała 
pserąga i łososia, jak je leczyć i zwalczać. I licznych kradzieży. W szyscy amatorzy !a-

W  powyższym kursie bierze udział 45-ciu I tw ego zarobku dostali się pod klucz i wy* 
lekarzy weterynaryjnych. Wykłady i ćwiczenia mierzono im karę kilkuletniego więzienia, 
prowadzi jeden z najwybitniejszych icht-iobio- w  dniu wczorajszym w  sądzie okręgowym 
logów w Europie, specjalista chorób ryb Dr.
Teodor Spiczakow, prof. U. J.

Od soirty, 9 b. m. w kinoteatrze „ S Z T U K A "
Olbrzymia senzac.ja wszystkich ek ran ów ! — Najpopularniejszy film, który z zachwytem oglą- 

\ da.‘jr m ilionowe masy 1 ", ’ y

S  it e r i o c f e H D i  I n  le s
fenomenalne ary D ieto filmowe, przewyższające siynnr liln, p. t. Hrabina Paryża osnute na tle 
nieśmiertelnei, k ia- Fantastyczna przygody! —  Dresz-

sycznei powieści V  A l l l t l l t  C a  eze niezwvktych eroocyj! N a jw ię ­
kszy detektyw świata ożył!!! — Fantazja stała aię rzeczywistością! Genjalną kreację stwarza 
tu wspaniały artysta, niezanomnimy partner Marleny Dietrich, ulubieniec kobiet, wytworny, 
i mę- n iiu n  R p n n t * *nany mistrzowski ak- C n n a e t  T f t n P B H P B  Niezrównane napięcie  

skł U!I¥K D l U U h  tor charakterystyczny t l  H S b l I U I I C II U b  towarzyszy tema świet­
nemu firnowi i zapiera dech widzom w  niersiaeh od początka do końca.

U w a g a  Sala dobrze ogrzana. —  Przez pierwsze 6 d. wszelkie zniżki i wolne wstępy niewatn.1

Zuchwała kradzież obligacyj wartości 12,000 zł
1924. Pani Turkowa, nic podejrzewając 
podstępu, pokazała mu je ; rzekomy urzę­
d n ik  oglądnął je, w łożył do koperty i zwró­
cił właścicielce. Po  odejściu gościa Turlco 
w a zaglądnęła do koperty i ku swemu prze 
rażeniu stwierdziła, że zawiera ona czyste 
kartki papieru. Skradzione obligacje przed­
staw iały wartość 12.000 złotych. —  Policja  
prowadzi dochodzenia.

Wypłacał sobie, obciążał innych
(Z  S A L I SĄDOW EJ).

W lad. Szmyszkiewicz pełnił przez dłuż­
szy czas funkcje skarbnika Kasy Stefczy- 
ka, oraz sekretarza gm iny w  Podstolicach 
koło W ieliczki. W  trakcie swego urzędowa­
nia dopuszczał on się dość niewyraźnych 
manipulacyj. W ypłacając np. z K asy Stef- 
czyka pożyczkę w  kwocie 300 złotych, ob­
ciążał klienta na 500 zl a 200 złotych brał 
dla siebie, lub dla swych krewnych’. W  ten 
sposób „p ożyczy ł" sobie kwotę, sięgającą 
tysiąca złotych, aż wreszcie kontrola wpa­
dła na trop tych niedokładności. Żmudne 
śledztwo w  tej sprawie ciągnęło się prawie 
3 lata. W7 dniu wczorajszym Szmyszldewi .‘Z 
stanął w  krab. sądzie okręgowym pod za­
rzutem przywłaszczenia sobie pieniędzy i 
skazany został na 8 miesięcy więzienia. —
S ąd ził‘ dr. Traczewski, oskarża! prok. dr.

berg (który np. kupił od złodziei pierścio­
nek, wartości 600 złotych za... 15 zł.), A lo j­
zy, .Tan, Janina i  A lfred  Bolkowie, IV. Ba­
giński, M. Szczurkowa i in. W szyscy pod 
zarzutem świadomego kupowania skradzio­
nych rzeczy. Sędzia dr. Traczewski skazał 
D. Rosenberga na 1.000 zł. grzywoy, A lfre­
da Bolka i Szczurkową na 4 miesiące w ię­
zienia. Resztę uwolniono. —  Oskarżał prok. 
Pauek.

Rozprawa o szpiegostwo i komunizm.
Prokuratura tutejsza- ukończyła śledz­

two w  wielkiej sprawie o szpiegostwo i ko­
munizm. Niebawem odbędzie się o to roz­
prawa przy drzwiach zamkniętych w tui. 
sądzie okręgowym. —  Szczegółów sprawy 
narazle brak.

-— — OO--’- — ~

1000 obiadów dziennie
wydaje bezrobotnym Krak. Arcyb. Komitet 

Ratunkowy,

Na rzecz Krak. Arcyb. Komitetu Ratunko­
wego złożono w dalszym ciągu następujące 
ofiary: A. Semcnowicz z Łętowni 10 zł., S. ?. 

krakowskim” na "ławic oskarżonych'zasiadło Urszulanki 40 zł., Z odczytów w Domu Kato- 
•liczne grono paserów, a to Dawid Rosen-;Lckim dla inteligencji 58.3u zł.,- . ńabowie

Panek.

Szajka paserów przed Sądem.

i w V? ■
100 zł., łnż. Włodarczyk z Wieliczki 25 zł., Kar 
melitanki Bose G zł., OO. Augustjanie 10 zł.. 
Ks. Pilckowski 50 zł., M, Prau.s 5 zł., Wydaw­
nictwa CO. Jezuitów 100 zł.. Prof. Dr. St. Cie­
chanowski 10 zł., K. Hutt 5 7.1., Ii. Jakowski 
10 zł., Prof. Dr. Z. .Jachimecki 15 zł., Szwaja 
J. 20 zł.. L. Dyduchowie 7 zł.. Dr. M. Hladij 
10 zl.. adwt Dr. T. Miksicwiez 5 zł., M. Migro 
2 zł.. Dr. A. Meyer 20 zł., Wł. Żeleńscy 50 zł., 
Wł. Anczyc 20 zł., Prof. Dr. Wł. Natanson 50 
zł., Gen. Cyrus-Soboiewska 10 zł.. Dr. Wł. Ży- 
dłowicz 2 zł., Wł. Boloński 2 zł.. M. Jazielska 
2.50 zł., H. Dubeltowicz 3 zł.. St, Gutkowski 
2 zł., J. Oieślukowa 2 zł., M. Dihur 5 zł.. Dr. 
A. Żabiński 15 zł., łnż. H. Mianowski 15 zł.,. 
Fina A. Piasecki 15 z?.. M. Dembińska 5 zł., 
L. Friluklowie 50 zł.. Fma A. Trąbki syn 5 zł., 
Prof. Dr. W. Łepkowski 10 zł.. Dr. ,1. Surzy- 
cki 10 zł.. M. Komornicka 10 zł., J. Angtabaj- 
tis 20 zł., Dyr. J. Dorawski 20 zł„ J. hr. Tar­
nowski z Suchej 25 zł.

Do dnia 30 listopada wydano 3.500 obiadów 
praeownikom fizycznym i 4.574 obiady pra­
cownikom umysłowymi. O dalsze ofiary gorąco 
się uprasza, gdyż Arcybiskupi Komitet wyda­
je dziennie od 1 grudnia br. bezpłatnie po 1000 
obiadów najbardziej potrzebującym pracowni­
kom fizycznym i umysłowym, a prócz ofiar pu­
bliczności, żadnemi funduszami nie rozporzą­
dza. Ofiary składać można jużto w biurze K o ­
mitetu ul. Straszewskiego 18, jużto w  Admini­
stracjach pism krakowskich lub w P. K. O. na 
konto Nr. 403.825.

Wymiar stałej opłaty wodociągowej
na rok 1934.

Zarząd miejski przypomina właścicielom 
budynków lub części budynków, wykończa • 
nych po dniu 1. I. 1922 r., którzy nie donieśli 
dotąd o zaszłych w ciągu r. 1933 zmianach w 
pobieranych czynszach najmu, iż powinni zgło­
sić te zmiany bez zwłoki w Wydziale II. Za­
rządu miejskiego (pl. WW. Świętych L. 6. II. 
p. drzwi Nr. 6) najdalej do dnia 20 bm., w 
przeciwnym bowiem razie stała opłata wodo­
ciągowa na r. 1934 będzie wymierzona od 
czynszu ustalonego dla wymiaru zeszłoroczne 
go. W  zgłoszeniach należy podać numer po­
rządkowy i położenie lokalu, imię i nazwisko 
lokatora, ilość zajmowanych ubikacyj i prze­
ciętny czynsz miesięczny, płacony w  ciągu r. 
1933. Podane w zgłoszeniach czynsze mają 
być potwierdzone własnoręcznym podpisem od­
nośnych lokatorów. Formularzy zgłoszeń nie 
będzie się doręczać.

„Trzy dni świąt na Huculszczyźnie5*.
Pociąg popularny do Worochty.

Dyrekcje Kolejowe w KraJkowie i Katowi­
cach przy współudziale Tow. Krzewienia Nar­
ciarstwa organizują w dniach 24, 25 i 26 gru­
dnia br. wycieczkę pociągiem popularnym z 
Krakowa do Worochty pod hasłem: „Trzy dni 
świąt na Huculszczyżnie". Pociąg wyruszy z 
Krakowa w  sobotę 23 bm. o godz. 23.25, po­
wróci do Krakowa w środę o godz. 5.08. W  w y 
cieezce biorą udział uczestnicy z Krakowa, Ka 
fcowic, Sosnowca, Dąbrowy Górniczej, Bielska, 
Chrzanowa. Tarnowa i Rzeszowa. Cena prze­
jazdu do Worochty i z powrotem: z Krakowa 
zł 21.20, z Bielska zł 23, z Tarnowa zł. 19, s 
Katowic zł. 22.60. z Chrzanowa zł. 22.80, z 
Rzeszowa zł. 17. Zapewniono dla uczestników 
wycieczki całkowite utrzymanie wraz z pomie­
szczeniem w cenie od 5 do 7 zł. od osoby. —
W  Worochcie wycieczki narciarskie, ku-Iigi, ko 
lejka górska, ekijoring, hoefcej, na lodzie, mu 
zyka huculska, koncerty i dancingi. Szczegóły 
w programach.

Maiiszowa pi3ze list do swego obrońcy
Adw. dr. Wahrenhaupt otrzymał ostatnio 

list, od swej b. klientki, Marji Maliszowej, w 
którym upoważnia go ona do wszczęcia wszel­
kich kroków, potrzebnych do rewizji procesu.
W  liście tym m. in. Maliszcwa twierdzi, źe nie 
strzelała i nie bila w czaee napadu rabunkowe 
go przy ul. Pańskiej, a zeznała tak w  sądzie 
jedynie dlatego, by podzielić los swego męża. 
Adw. dr. Wahrenhaupt niewątpliwie uczyni 
wszystko, by doprowadzić do rewizji procesu 
swej klientki. .

Odczyty.
Odczyt w Tow. Miłośników Książki. W,

czwartek 14 bm. o godz. 20-tej w czytelni Mu­
zeum Przemysłowego wygłosi odczyt K. Cza­
chowski p. t. „O Stanisławie Witkiewiczu i je­
go znaczeniu w dziejach polskiej kultury du­
chowej". Wstęp wolny. Goście mile widzieni.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.

Autorowi korespondencji % Uścia Ruskiego. 
Z nadesłanego nam artykułu skorzystamy, ale 
dopiero wówczas, gdy dowiemy się nazwisko 
jego autora.
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Rozporządzenie o zwalczaniu żebractwa

„GŁOS NABODU11 * dnia 54-go 'rruciaia 1333
-jswwa.1

Min, Spr. ,W. wydało w  porozumieniu z Min. 
Opieki Społecznej rozporządzenie w sprawia 
zwalczania żebractwa i włóczęgostwa. Minister­
stwo zarządziło, by specjalnie do Warszawy nie 
dopuszczano osób, które pod pozorem poszuki­
wania pracy opuszczają miejsce stałego za­
mieszkania a po przybyciu do stolicy powięk­
szają liczbę bezrobotnych, lub też oddają się 
żebractwu. Władze administracyjne na prowin­
cji otrzymały polecenie, ażeby przy zgłaszaniu 
się petentów o zasiłki na wyjazd do Warsza­
wy lub ulgi biletowe na przejazd przeprowa­
dzały skrupulatne badania, czy dany petent 
ma istotnie zapewnioną pracę w Warszawie. 
Z r6gułv nie należy w żadnej formie udzielać 
zasiłków, wybierającym się do stolicy. Jedno­
cześnie należy środkami, leżącemi w kompeten­
cji władz nicdopuszczać do wędrówek osób. 
które w następstwie wędrówek stają sic cię­
żarem opieki społecznej lub oddają, się że­
bractwu. Wobec osób które żebrzą w sposćb 
zuchwały lub oszukańczy albo też skłaniają do 
żebrania nileetnich poniżej lat 17, należy sto­
sować sankcjo karne z 32 art. prawa o wy­
kroczeniach.

# 11 fcas® rat
p r*e jt  u e x ę d 9  p o cK to ire .

Pewne zainteresowanie w  sferach han­
dlowych obudził opracowany w  minister­
stwie poczt i telegrafów  projekt inkasowa­
nia rat za pośrednictwem urzędów poczto­
wych. Projekt m inisterialny przewiduje 
wprowadzenie nowego działu służby pocz­
tow ej pod nazwą „m ałych zleceń". Kupcy, 
sprzedający swe towary na raty, będą mo­
g li kierować do urzędów pocztowych zle­
cenia na inkaso Tat należnych od dłużni­
ków. Urzędy pocztowe przeprowadzać będą 
inkaso i zainkasowane kw oty kierować do 
firm, nadających zlecenia.

Projektowane jest, aby raty, przezna­
czone do inkasa obracały się narazie w gra 
nicach 30— 50 złotych. Opłata za inkaso 
tych rat będzie jednolita dla całego kraju 
i ma nie przekraczać opłaty za I'st zw yczaj­
ny w  obrębie wewnętrznym, czyli 30 gro­
szy. Inowacja ta ma być wprowadzona 
w  życ ie  w pierwszych tygodn!ach 1934 r.

Przedstawiciele sfer handlowych zapo­
znali się na konferencjach odbytych w  mi­
nisterstwie poczt i  telegrafii w  ze szczegó­
łami projektu „małych zleceń" i  są zdania, 
iż  możność inkasowania rat za sprzedane 
towary, oraz rat asekuracyjnych przy ubez­
pieczeniach za pośrednictwem urzędów pocz 
towych stanowić będzie wielkie udogodnie­
n ie-d la  handlu ratalnego.

Znowu
silny wzrost bezrobocia.

o 17.748 osób w ciągu tygodnia więcej.

Jak wynika 1 ostatnich sprawozdań z ryn- 
, ku pracy, liczba bezrobotnych, zarejestrowa­
nych na terenie całej Polski w dniu 9 bm. wy­
nosiła ogółem 283.051 osób, wykazując wzrost 
bezrobocia w ciągu tygodnia o 17.748 osób.

W  Warszawie (wraz z okręgiem) zarejestro­
wanych było 30.718 bezrobotnych, tj. o 1.367 
osób więcej niż w tygodniu poprzednim. Licz­
ba bezrobotnych w L<>dzi (wraz z okręgiem) 
.wzrosła w ciągu tygodnia o 3.286 osób i wy­
nosiła 24.932 osób. Liczba bezrobotnych na 
Śląsku wynosiła 84.251 osób, tj. o 1.705 osób 
więcej arii w  tygodniu poprzednim.

Niezwykły skandal spekulacyjny, w Ameryce.
TAJEM NICE SKARBU AM E R YK A Ń S K IE G O

SKIiYT.

W związku z polityką walutową Roose- 
velu>, polegającą na obniżaniu -kursu bank­
notów' dolarowych przez podwyższanie urzę 
dowej ceny złota —  wynikł w Ameryce nie­
zw ykły skandal, który jest od pewntgo 
czasu przedmiotem dociekań waszyngtoń­
skiego ministerstwa skarbu.

Jak wiadomo, od paru miesięcy rząd 
amerykański ustala i ogłasza codziennie u- 
rzędowy kur* złota, podając cenę uncji zło­
ta zarządowi Fcdera! Reseiwe Banku. Otóż 
okazało się, żc od pewnego czasu komuni­
katy te. zanim dostały się do Fedora! Ro- 
serve Banku i za jego pośrednictwem zo­
stały ogłoszone w prasie —  już na wiele 
minut wcześn’ e,i były komunikowane w  spo 
sób dotychczas niewyjaśn:ony giełdom 
europejskim, w szczególności Londynowi. 
Wskutek tych maehinacyj kraje europej­
skie, opierające się na walucie złotej —  
m iały możność —  ze szkodą Stanów Z je­
dnoczonych i amerykańskich podatników', 
dokonywać operacyj finansowvch, przyno­
szących Im kolosalne zyski. K to  zdradza! 
giełdom europejskim te tajemnicę, jaką by­
ła urzędowa cena złota i jaką droga prze­
dostawały się to wiadomości do Europy —  
pozostaje dotąd niewyjaśnione™. W szelkie 
wysiłki amerykańskiego ministerstwa skar­
bu, by  w ykryć źródło niedyskrecji, pozosta­
ły dotąd .bez rezultatu. Cena złota bvwa- u- 
stalana codziennie około goddn y 9.30 rano 
ustnie i telefonicznie przez m iirstra skarbu 
Morgen {.harda. jego podsekretarza stanu 
Early Bailie i prezydenta R. F. C. Jonesa.

ZDRADZONO GIEŁDOM EUROPEJ-

W  sforach amerykańskich, szczegóły tej 
olbrzymiej spekulacji zlotowej m iędzy Ame 
ryką. a Londynem, budzą zrozumiałą sen­
sacje.

K O N TR O LA  GIEŁD AM E R YK AŃ SK IC H .

W  najbliższym czasie zamierza- Rocse- 
velt wydać szereg rozporządzeń, zmierzają­
cych do niezwykłe surowej kontroli wszyst 
kich giełd amerykańskich. Nad zagadnie­
niami terni toczą, się obecnie narady w  łonie 
part,i i demokratycznej, przyczem projekto­
wane jest wydanie odnośnych rozporządzeń 
po zaopiniowaniu ich przez komitet banko­
wy, oraz komisję dewizową. W  motywach 
uzasadniających wydanie tych ustaw pod­
kreśla Roosorelt swe dążenie do ochrony 
szerokich rzesz społeczeństwa przed w yzy ­
skiem giełd, uprawiających w da lsm n  dą- 
sru machinacje w  najwyższym stopniu azko 
dliwc dla całości go-spodarki amerykański aj.

OLBRZYM I S PA D E K  W K ŁAD Ó W  
OSZCZĘDNOŚCIOWYCH W  STANACH  

ZJEDNOCZONYCH-

W edług sprawozdania American Ba.n- 
kers Assooia-tion. wkłady oszczędnościowe 
w  kasach oszczędności i bankach soadły 
w porównano! z rok"em ubiegłym o olbrzy­
mią sumę 2,857,120.000 dolarów. W  cioszą 
one obecnie przeszło 21 miliardów dolarów 
przy 39.268.000 deponentów. Od r. 1930 
wkłady te spadły o przeszło osiem miliar­
dów. czyli o 24.8 procent.

Dzlt l €edz?eitnfft
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w teatrze Świetlnym

Wielki monstre program humoru i śmiechu. —  2 godziny bezustannej zabawy. —  Skarbnica 
niewyczerpanego dowcipu. — Jedyne lekarstwo na ukojenie trosk i smutków.

buster n a w a ^ y l piwa
(Precz z teściowa). Niezwykle wesoło wyczyny pełne areykomieznrch nerypetyj i ekscentrycz­

nych przygód.- w  roi. ?łowu.: B u s t e r  ‘ K  e  a  t  o  n  t y S f Ł  J i m m y

I Czego oczu sic tfzis
n o s zą  m ło d zie *?

Na temat podręczników szkolnych, wprowa. 
dzonych już do Szkół w  myśl ” odpowiednich 
programów Min. Oświaty, zaczynają toczyć się 
narazie zresztą jeszcze ciche pogwarki. Ale już- 
są. Fala krytyk podniesie się najprawdopodo­
bniej dopiero wtedy, gdy ukażą się programy 
dla szkół powszechnych pierwszego i drugiego 
stopnia oraz dla dwuletnich liceów, stanowią­
cych, jak wiadomo, uzupełnienie gimnazjów.

Ogólną cechą obowiązujących tymczasem 
programów jest bardzo znaczne obkrojenie ma­
teriału szkolnego, a więc wymagań naukowych 
a niebywały dotąd rozrost t&ndencyj politycz­
nych. Występuje to szczególniej jaskrawo w 
programach języka polskiego i bistorji dla kla­
sy \ U, np. przepisano moc punktów z t. zw, 
„wychowania państwowego1-'. Niema jednak 
mowy w tej ..nauce1- o konstytucji polskiej, nio 
mówi się o narodzie polskim, a natomiast po­
wtarza się wiele o obowiązkach „podwład­
nych1, o „współżyciu ludzi-1 w społeczeństwie 
i t. p. ;»«•

W żadnym programie szkolnym nic wspo­
mina się ani razu o Traktacie Wersalskim, cho 
ciąż mówi się nawet o ugodzie z kozakami w 
Hadziaczu?!

W geografii (w klasie VI powsz.) zapom­
niano o Watykanie przy omawianiu półwyspu 
Apenińskiego! Gdzie tylko morwa akcentuje 
się ..tolerancję11 polską wopec żydów, dużo 
miejsca poświęca się strawom mniejszościo­
wym w- Pclsce, ale tylko w tym celu* hy „nie 
drażniły11 mniejszości. Jak najmniej natomiast 
nacisku położono na gruntowanie w młodzieży 
przekonań narodowych i moralnych oraz cha­
rakterów; jak najmniej widać w nieb pracy w 
kierunku wyrobienia poczucia odpowiedzialności
II przyszłych obywateli Polski. .Jest wprawdzie 
mowa- o .,obowiązkach wierności, obowiązku 
krwi i mienia, posłuszeństwie [ obowiązkach 
publicznych11, ale —  niema w tern enfuzjatnu 
narodowego i objaśniania tra-dyeyj. stanowią­
cych żywą wież dnia wczorajszego % jutrzej­
szym.

Uwagi nasze mają narazie charakter raczej 
marginesowy. Czekać będziemy na komplet 
programów i opinję przcdewszystkiem nauczy­
cielstwa, aby do tej sprawy jeszcze raz obszer­
niej powrócić.

człowiek o kamiennej twarzy

Durante Summerrille
w  roku. —  Poc*#tek seansów w  dnie powszednie o g. 5, 7. i 9.10. w  niedz. i Święta o 3 pop. 
Sala dobrze ogrzana. Program nr. 12.

Przy 20 stopniach mrozu
wolno zawieszać f

W  soboto dnia 16 bm. o godz. 3 pop. W  niedziele dnia 17 bm. o godz. 10 i 12 przed poł.

Poranki film ow e  S k a n d a l  w  B u d a p e s z c i e ^ -  ' s S k P & J S f
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Knratorja okręgów szkolnych wyjaśni­
ły kierownictwom szkół średnich i powsze­
chnych w  jakich warunkach zawieszane mo 
gą być lekcje wskutek fali mrozów. W  mia­
stach i miejscowościach wiejskich, posiada­
jących odpowiednio ogrzewane lokale s^koj 
ne, lekcjo mogą być zawieszane w  razie 
spadku temperatury o 20 siormi pa- i ; ej P.

kanów. W  ten sposób akademickie ulgi ko ­
lejowe wydawane będą w  ciągu całego 
roku.

Dolar 5*67 —  5*73,

U b e z p ie c z e n ie
małoletnich pracowników.
N a podstawie nowej ustawy o scaleniu 

ubezpieczeń społecznych przewidziane jest 
wprowadzenie dobrowolnego ubezpieczenia 
małoletnich pracowników.

Małoletni robotnicy i rzemieślnicy, liczą­
c y  powyżej la t 16, będą mogli przystąpić 
do ubezpieczenia, przedkładając zeznanie o 
źródłach i wysokości zarobków, oraz świa­
dectwo lekarskie, stwierdzające dobry stan 
zdrowia,

W ysokość składek dla małoletnich ubez 
pieczonych ustalić ma rozporządzenie w y ­
konawcze, opracowywane przez Ministerjum 
Opieki Społecznej.

U l g i
kolejowe dla studentów

wydawane będą cały rok.

Kraków, 13. 12. Gietda*. Bank Polski 81.50, 
Chodorów 100.25, Piasecki 2.50, 4 i pół proc. 
skonwertowane listy zastawne Bauiku Krajo­
wego 51.25, 4 i pół proc. obligacje komunalne 
Banku Krajowego 41.

Dolar 5.67 do 5.73; Londyn 29 do 29.40; 
Szwajcarja 172 do 172.50; Berlin 212— 212.50.

W obrotach bankowych dolar był stosun­
kowo bardzo mocny. Notowano 5.68— 5.73. 
Bank Polski płacił 5.60 zł. Funty 29—29.25; 
pozatem bez zmiany.

9ła d io .

W yższe uczelnie otrzym ały szerokie u- 
prawnienia przy wystawianiu zaświadczeń 
na 50% zniżki kolejowej dla akademików 
Ulgi te wydawane mogą bym nietyiko w cza 
sie fery j i przerw świątecznych, ale również 
w  razie uzyskan:a przez akadem 'ków kilku­
dniowych urlopów, udzielanych przez dzie-

H A N K A  ORDONÓW NA W  ROZGŁOŚNI 
K R A K O W S K IE J . W e czwartek dnia 14-go 
grudnia b. r. o godz. 21.15 wystąpi w stu- 
djo krakowskiem w  swoim najnowszym re­
pertuarze ulubienica, publiczności, _ Hanka 
Ordonówna. —  Koncert je j transmitowany 
jest na wszystkie stacje polskie...

—  •  ■

Programy stacyj radjowyąh.
Piątek, dnia 13 grudnia 1933.

Kraków, (312.8 m.) G.: 7.00 Audytja porań 
na z Warszawy; 11.35 Program na dz. bież.*, 
J.1.40 Transm. z Warsz.; 11.50 Wjadom. bież.; 
11.57 Sygnał czasu, hejnał; 12.05 Płyty, w 
przerwie o 12.80 transm. z Warsz., 15.25 Tr.l 
7, Warsz.; 15.40 Komunikaty P. U. W. F. i L.

. O. P. P-; 15.25 Płyty; 10.40 Odczyt „Niedoszła 
mobilizacja 1912 roku-1;'' 16.55 Transmisja z- 
Warsz. i Poznapia; 17.50 ,,10 minut o teatrze-1; 
18.00 Transm. z Warsz.; [8.20 Fłyty; 19.00 
Program na dz. nast.; 19.05 Rozmaitości, ko­
munikaty; 19.15 Komunikat narciarski; 19 25 
Transm, 7. Warszawy.

Lwów, (380.7 m.) G.: 17.50 Kącik Polskie 
go Tow. Krajozn.

W arszaw a , (1411.8 m.) O.: 7.00 Sygnał cza­
su i pieśń „Kiedy ranne wstają zorze11; 7.05 
Gimnastyka; 7.20 Muzyka poranna, (płyty); g.
7.35 Dziennik por.; 7.40 D. c. muzyki z płyt:
7.52 Chwilka Gospodarstwa Domowego, 7.55 
Program na dzień bież.; 11.40 Przegl. Prasy;
11.50 Życie artyst. stolicy; 11.57 Sygnał czasu, 
hejnał; 12.05 Muzyka popularna z płyt; 12.30 
Dziennik poludn.; 12.35 Wiad. meteorol.; 12.38 
D. e. muzyki porularnej z płyt; .15,25 Wiadoma 
o eksp. poLsk.; 15.30 Wiadom. gospod.; 15.40'
Koncert kameralny; 16.25 Płyty; 16.40 „Prze­
gląd Wydawnictw1-; 16.55 Transm. z Poznani-i;
17.15 Recital fo-if p.; 17.50 Tran?m z Wiln.i;
18.00 Odczyt „Nieznany ojciec naszej ziemi11;
18.20 Płyty; 19.00 Trogram na dz. nast.; 19.05 
Rozmaitości; 19.20 Dokąd jechać w święto? g.
19.25 Feljeton aktualny; 19.40 Wiadom. sport-.;
19.47 Dziennik wiec-z.; 20.00 Pogadanka muzy­
czna; 20.15 Koncert-; W  przerwie ck. g. 21.00 
„Książki, które się podobają11; 22.40 Muzyka 
tan.; 23.00 Wiadom. meteor, i kom. policyjny; ■
23.05 D. c. muzyki tanecznej. j A więc stracił pan teściową w czasie po-

K atow ice, (408.7 m.) G-: 16.2-5 Kronika bar- żaru. To straszne. Ale jak się to mogło zda- 
cerska; 17.50 Pogadanka z dz. „Ogrodnik Ślą- rzyć?
ski11; 19.10 Adolfa Fierlio —  nowela górska pt. Ach, droga pani, biedaczka tak słodko spa- 
,,Strach11; 23.00 Skrzynka poczt, w jęz. franc. la, że nie zdecydowałem eię jej budzić.

Od czwartku dnia 7 bm, w kinotaatrze „ A P O L L O "91 ‘

Przepyszna nczta humoru, piosenki i flirtu! —  Najnowsza ' najwspanialsza kreacia 
czarniącej, A  n m w r  najmilszej aktorki F.urony, ezarodzie W zło tego

zalotnej V I l U r j  humoru —  w  arcywesołoi, pikantnej komedji -
rei. słynnego Karol* Łamacza wykonanej ostatnio w  Paryżu p. t.

Anny s-a leje —  Anny uwodzi — Anny ko- 
cha — Anny rozśmiesza do łez! — Ucieszne 
m i'o s tk i!  —  Kapitalne pomysły! — Zachwy­
cające atrakcje cyrkowe! —  Huraganowa  

zabawa i  wulkaniczny śmiech?nm flora
Partnerem świetnej gwiazdy j* »t  najpopularniejszy 
komik francuski, niezapomniany partner Kiepury Łucien Baroux.
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Komisja budżetowa S e i m u
o obniżce płac urzędniczych.

Warszawa, 13. 12. (PAT.) W  dniu dzisiej-! 
szym komisja budżetowa pod przew. pos. Ho-j 
łyńskiego ;(BB) obradowała najpierw nad. 5-oiu

Pata poseł Kornacki zwraca uwagę, żc w wia­
domościach' podawanych przez to instytucję % 
zagranicy prasa' otrzymuje tylko pochwalne 

przedłożęniąrni' o dodatkowych kredytach .• na [ głosy o obecnych stosunkach. w  'Polsce, pod­
czas gdy uwagi krytyczne, wyrażano w . prasie 
zagranicznej są pomijane. Jest to szkodliwe, 
gdyż usypia czujność społeczeństwa.

bieżący rok budżetowy. Referowali projekty, 
posłowie; Rzóska I Czernichowski (BB).

W  dyskusji zabrał .glos pos- Rymar (K. Nd. 
który. domagał się szczegółów co do wykona­
nia planów interwencyjnych, jakoteż co do 
gospodarki funduszu drogowego. Wyjaśnień u- 
dzielił dyrektor departamentu Nowak. Ustawy 
przyjęto w brzmieniu projektów rządowych.

Zkolei komisja, przystąpiła po. krótkiej 
przerwie do. następnego punktu porządku 
dziennego t. j. do obrad nad preliminarzem 
budżetowym prezydium rady ministrów. Spra­
wozdawca pos Brzozowski (BB) stwierdza na 
wstępie, że w porównaniu z rokiem ubiegłym 
daje się w wydatkach zauważyć duża kom­
presja, a mianowicie w sumie ogółem o 362160 
złotych t  j. S nroc. przyezem lwia część, bo 
70 proc. przypada na fundusz Kultury Narodo­
wej. Referent omawia szczegółowo niewielkie 
zmiany, jakie zaszły w  poszczególnych • dzia­
łach.

Warszawa, 13. 12. (Telef. wł.) W  toku dys­
kusji w Komisji Budżetowej Sejmu poseł Kor­
necki z Klubu Narodowego zaznaczył, żo nieo­
becność premiera utrudnia omówienie budżetu 
prezydium Rady Ministrów z punktu widzenia1 
politycznego. W  latach ostatnich aparat urzęd­
niczy dostosowywany jest do celów politycz­
nych obozu rządzącego. Tworzy się nawet po 
urzędach kola B. B. a przynależność do orga­
nizacji sanacyjnej jest warunkiem nietyiko 
przyjęcia na posadę, ale wszelkich dalszych 
awansów.

Poseł Polakiewicz (BB.): „To nie. odpowia­
da prawdzie." 7 c.

Poseł Kornecki: Ja w tej chwili wyrażam 
się nawet baTdzo łagodnie. Powoływanie na 
wyższe stanowiska osób bez wykształcenia 
akademickiego stało się regułą.
7 Omawiając

. NOW Y DEKRET UPOSAŻENIOWY 
poseł Kornecki podniósł niesłuszność zasady, 
wedle której wyższe stopnie służbowe mają w 
okresie ciężkiego kryzysu otrzymać znaczne 
podwyżki,1 gdy niższym stopniom płace mogą 
być obniżone, a to z powodu nowego zaszere­
gowania.. Usuwa się awanse automatyczne w 
szczeblach tak, że urzędnik staje się całkowi­
cie uzależniony od władz przełożonych. W  
szerokich warstwach ludności daje się zauwar 
żyć niechęć do urzędników i nauczycieli, zwła­
szcza po ostatnich wyborach gromadzkich. U- 
rzędnicy sami nawet skarżą się, że zapanowa­
ła atmosfera przykra, że urzędnicy bardzo mało 
mówią z sobą, obawiając gię donosicielstwa.

JEDNOSTRONNE i  PUĘDNE in f o r m a c j e
» :■ = y  -  PAT-a.

Przechodząc do działalności Informacyjnej
p™

W dziedzinie służby wewnętrznej dzieją sic 
rzeczy .gorsze. Polska Agencja Telegraficzna 
nie mając w wielu miejscowościach własnych 
sprawozdawców, posługuje się informacjami or 
ganizacyj BB. Podczas gdy o. działalności, or- 
ganizaeyj społecznych ionyeh. obozów podaje 
się krótkie wzmianki, albo całkowicie się je 
przemilcza, o działalności organizacją sanacyj 
nych podaje się cale strony; Pat podał przez ra- 
djo wiadomość, że kuria biskupia w Łomży za 
broniła księżom odbywania nabożeństw z po­
wodu rocznicy niepodległości w dniu 11 listo­
pada. Nie odpowiadało to prawdzie, gdyż za­
kazu odprawiania nabożeństw nie było.

OSŁABIENIE FINANSOWEJ PODSTAWY 
RODZIN. •

Poseł Bittner z Chrześcijańskiej Demokra­
cji omawiał głównie nową ustawę uposażenio­
wą, podnosząc, że w stosunku do poprzedniej 
oparta jos.t ona na zasadach gorszych i mniej 
sprawiedliwych. W  wyższych kategorjach pod 
■nosi się dość znacznie uposażenia, gdy w niż­
szych następuje dalsza pauperyzacja. Mówca 
zwraca uwagę na zniesienie szczebli i dodatku 
rodzinnego, co osłabia finansowe podstawy 
gniazd rodzinnych. Ustawa odbije się ciężko 
na emerytach, którzy w niektórych wypadkach 
utracą oko’o 40 proc. uposażeń. Chrześcijań­
ska Demokracja będzie się domagała uchylenia 
takiego rozporządzenia. Przechodząc^do spra-. 
wy ostatnich wyborów 1 p. Bittner zaznaczył,’ 
że wywołują on;e rozgoryczenie wśród ludno­
ści. r

Skład Akademii Literatury biulzi poważne 
zastrzeżenia. Niema w niej Rodziewiczówny, 
niema Świętochowskiego, który poruszył przed 
łaty umysły całej Polski. Premjer wyraził się, 
że w  Akademji hedzie się walczyć ze szpetotą 
duszy ludzkiej, ale wielu ludzi uważa „Słów­
ka" Boya za zbliżone do pornografji.

OBNIŻKA EMERYTUR NIE PRZEKROCZY 
7 PROCENT.

Wiceminister Siedlecki, zabierając głos, 
oświadczył, że przy zaszeregowaniu będą bra­
ne pod uwagę nie istniejące w chwili obecnej 
stopnie i szczeble, ale suma uposażenia. Do­
datki rodzinne będą również uwzględnione, ale 
w inny sposób. Przy zaszeregowaniu będzie wy 
zyskany artykuł 7 dekretu, przewidujący moż­
ność stworzenia stałego zasiłku wyrównaw­
czego. Obniżka emerytur nie przekroczy w każ 
dym razie 7 proc.

N U  G W I A Z D K Ę
MAJł>lĘKMIEJSZYP®SaRUN*K 

K R AW AT z firnty

K E k O R O  C R A V A T 1 S
Kraków, Floriańska L. 35 — Lwów, Akademicka L. 7.

Ustawa scaleniowa nie wejdzie w życie
w styczniu.

W arszawa 13. 12. (Telef. wł.). Biuro ko­
misji organizacyjnej izby ubezpieczeń spo­
łecznych zakończyło opracowanie projek­
tów  rozporządzeń wykonawczych do usta­
w y  scaleniowej o ubezpieczeniach. Jeden 
i  projektów rozporządzeń przedłożony zo­
stał do aprobaty Radzie Ministrów, inne 
ministrowi opieki społecznej. Projek ty skie­
rowane do Rady Ministrów dotyczą m. in. 
ustalenia terminu wejścia w  życie ustawy 

i scaleniowej o ubezpieczeniach, oraz przepi­
sów przejściowych dla ubezp‘eezen:a inwa­
lidzkiego robotników ł ubezpieczeń od w y ­
padków. 1 ‘A

Jak słychać, Rada Ministrów zająć się 
ma na jednem z najbliższych posiedzeń 
sprawą ustalema terminu wejścia w życie 
ustawy scaleniowej.

W  kołach zainteresowanych sądzą, iż 
jwejście w  życie ustawy scaleniowej nie na­

stąpi z  dniem 1 stycznia 1934 r. i będzie 
przesunięte na termin późniejszy.

GIEŁDA W ARSZAWSKA.

Warszawa 13. 12. (Telef. wł.). Giełda: Bel-
gja 123.70; Gdańsk 173.15: Holandja 358; Ko­
penhaga 130.45; Londyn 29.18; Nowy JoTk 
5.755; Nowy Jork kabel 5.77; Paryż 34.86; 
Praga 26.44; Szwajcarja 172.29; Sztokholm 
150.50; Włochy 46.82. Obroty małe, tendencja 
niejednolita.

Banknoty dolarowe w obrotach pozagiełdo­
wych 5.71,! rubel złoty 4.68, dolar złoty 8.875, 
S.97; gram czystego złota 5.9244; dewizy na 
Berlin w obrotach międzybankowych 212.36; 
marka niemiecka w obrotach prywatnych 
212, 211.75.

Papiery procentowe: Pożyczka budowlana 
38.50; pożyczka stabilizacyjna 55.25; pożycz­
ka inwestycyjna serjowa 108; państwowa po­
życzka premjowa dolarowa 50; pożyczka do­
larowa 6 proc. 57.13; pożyczka kolejowa 100.

Akcje: Bank Polski 82, 82.25; Lilpop 10.40; 
Starachowice 103. Tendencja dła pożyczek pań 
stwowyeh, listów zastawnych i akcyj mocniej­
sza.

40 TYS. OSÓB TRACI PRAW A 
INWALIDZKIE.

Warszawa, 13. 12. (Telef. wł.) Na posiedze­
niu Komisji BudżeP/.rej poseł % B. B. Wagner 
cjgwiadczył, że od 1 kwietnia 1934 utraci pra­
wa inwalidzkie około 40.000 ludzi, a oprócz 
tego 7 do 8 wdów, nie mówiąc o tem, że na­
stąpi 10 proc. zniżka samych zaopatrzeń.

Kiedy zbierze się nowa Rada Miejska.
Główna Komisja W yborcza w Krakowie 

ogłosiła już definitywnie u sta lony rezultat 
niedzielnych wyborów. Żadnych nowych 
zmian w  składzie osobowym niema. Nowa 
rada miejska zbierze się dopiero po Nowym  
Rokn. Obecnie jest okres wnoszenia pro­
testów wyborczych, które mają być podo­
bno zgłoszono w  paru okręgach. W  myśl 
regulaminu wyborczego, protesty mogą by ć 
wnoszone w  prelduzywnym terminie 7 dni 
od chwili zatwierdzenia aktu wyborczego 
i wymagają tylu podpisów, ile w  danym 
okręgu trzeba było podpisów dla zgłoszenia 
listy kandydatów. Ponieważ bliskim już jest 
okres świąteczny, przeto zebranie się nowej 
rady na pierwsze posiedzenie “będzie mogło 
nastąpić dopiero w  styczniu 1394 r.. przv- 
czem dokładna data nie jest jeszcze w  tej 
chwili wymieniana.

N ie ulega wątpliwości, że skład rady o 
tyle nie jest jeszcze ostateczny, iż w  zw iąz­
ku z objęciem przez niektórych radnych 
stanowiska ławników, złożą oni mandaty 
radzieckie, a w  ich miejsce wejdą zastępcy 
z poszczególnych list. Ławników  będzie 7, 
gdyż ńa każdą dziesiątkę rndnrch przypa­
da jeden ławnik. Mówi się też, że niektórzy 
radni żydowscy będą musieli złożyć man­
daty pod naciskiem swego kierownictwa 
wyborczego, na rzecz czołowych kandyda­
tów, którzy przepadli w  wyborach; w  sroce 
gólności tą drogą ma zyskać mandat p. Ta ­
deusz Epstein, prezes Izby Przemysłowej, 
który padł w  Podgórzu. Na jego rzecz zre­
zygnowałby ewentualnie wybrany z tej sa­
mej lis ty  z szóstego miejsca., M. Szyf.

O F IC J A L N Y  W YNIK  W YBORÓW .

Kraków . '(PAT.). Oficjalne wyniki w y­
borów w  mieście Krakow ie:

Bezpartyjny Blok Pracy Gospodarczej 
uzyskał 37 radnych. 36 zastępców, Żydow­
ski Bezpartyjny Blok Pracy Gospodarczej 
13 radnych i 13 zastępców, Polski Blok O- 
brony Chrześcijańskiego Krakowa 2 radnych 
i 2 zastępców, P . P . S. 12 radnych, 12 za­
stępców. Ogółem 64 radnych i  63 zastęp­
ców:'" Liczba uprawionych do glosowania 
122.171. L iczb a ‘ oddanych kartek do głoso­
wania 87.473, kartek nieważnych 2.067.

- Ogółem liczba ważnie oddanych kartek 
85.496. —  " «

Bezpartyjny Biok Pracy Gospodarczej o- 
trzymał 43.642 głosów, Żydowski Bezpartyj 
ny B lok W spółpracy Gospodarczej 14.597, 
Polski Blok Obrony Chrześcijańskiego K ra­
kowa 5.612, Socjalistyczna L ;sta Robotni­
cza 19.691, Sjonłstyczny Socjalistyczny 
Blok W yborczy Poa le j Sjon Hitaclrdut 834, 
Poalej Sjon 315, Jednolity Front Robotni­
czy 885.

Okrąg Nf. 1. Ważnych kartele do głoso­
wania oddano 5.794. Z tego na Ilste Nr. 
1 —  3.817, Nr. 3 —  1.075, Nr. 4 —  902. 
Z listy Nr. 1 —  4 mandaty, z listy Nr. 3 —  
1 mandat. W ybrani zostali: dr. Kaplick i 
JGeczysłąw, dr. R&dzyński Rudolf. Jaku­
bowski Eugenjusz, R óżyck i Andrzej. Z listy 
Nr. 3: Rostworowski Karo l Hubert, zastęp­
cami: Marja Kostnewska, Adam  Szarski. 
Artur Potocki, Stanisław Kochanowski. 
Z lis ty  Nr. 3: Ogrodzińsld W incenty. 
a  Okręg Nr. II. Oddano ważnych kartek 
7.318. Na listę Nr. 1 —  5.172, na Nr. 3 —
707, Nr. 4 —  1.439. Z listy Nr. 1 5 manda­
tów , z  listy Nr. 4 —  1 mandat. Z listy Nr. 
1 zostali wybrani: W itold Ostrowski. A r ­
tur Schroeder, Adam Skotnicki, dr. Winoen 
ty  Bogdanowski, Marjan Dąbrowski. Z listy 
Ńr. 4: Jan Stańczyk. Zastępcy z lis ty  Nr 
1: Antoni Jarosz, Stanisław Dudek, iaż. 
Franciszek Drobniak, inż. Tadeusz Gliński 
i W ładysław  Domański. Z listy Nr. 4: La  
chocki Maroin. •

Okręg 111. Ważnych' kartek oddano 8499. 
Na listę nr. 1 6090, nr. 3 1039, nr. 4. 1304. 
Z listy nr. 1: Dr. K a z . ‘Wł. Kramaniecki, ks. 
dr. Andrzej Moliński, poseł dr. Michał Szysz­
ko, dr. Jan Kuhn, dr. Kazimierz Jelonek. Nr. 
3: dr Bronisław Kuśnierz. Z listy nr. 4: Ste­
fan Czerwieniec. Zastępcy: Nr. I. Dr. Bolesł/z’ 
Rozmarynowiec, Tadeusz Kowalik; Helena Lip­
ska, rnż. areb. Stefan Strojek i Jan Urbański; 
z listy nr. 3 dr. Eugenjusz Jelonek; z listy nr. 
4. Henryk Jankowski.

Okręg IV. Ważnych kartek oddano 4928. 
Na listę nr. 1: 3601, nr. 3 —  619, nr. 4 —
708. Lista nr. 1 —  4 mandaty: Dr. Bolesław 
Korolewicz, sen. inż. Stanisław Skoczylas, dr. 
Bolesław Czuchajowski 5 Stanisław Burtan. 
Zastępcy: Ludwik Warth, Stanisława Rycbłow- 
ska, Józef Małeta. inż. dr. Jan Krause. s

Okręg V. Ważnych kartek 0530. .Na listę 
nr. 1. 5230, nr. 2 —  1574, nr. 3 1013, nr. 4 — 
1721. Lista nr. ł  —  5 mandatów, nr. 2 —  t 
mandat, nr 4 — 1 mandat. Z listy nr. 1 zostali 
wybrani: dr. August Ghan, inż. Aleksander

(Rąb. Wojciech Bochenek. Z listy nr. 2. Ferdy- 
'nand Freund; z listy nr. 4: Rudolf Bator. Za­
stępcy z listy nr. 1: Bronisława Bobrowska, dr. 
Tadeusz Dybosfci, Aleksander Paluch, dr. Jó- 
„zef Topolnięki, Władysław Lubelski. Z listy 
nr. 2: Dr. Maurycy Epstein. z listy nr. 4; Hen­
ryk Pcller.

Okręg VI. Ważny d i kartek 16.314. Na li­
stę nr. 1 2878, nr. 2 —  9382, nr. 4 —  2530, 
nr. 5 —  834, nr. 6 —  315, nr. 7 —  375. Lista 
nr. 1 —  2 mandaty, Usta nr. 2 —  9 mandatów, 
nr. 4 —  2 mandaty. Wybrani: z listy nr. 1: 
Jan Tobola, Ks. dr. Jan. Szymeczko. Zr listy 
nr. 2: Zygmunt Aleksandrowicz. Wolf, Rosen- 
blum, Feiwel, Stempel, dr. Izaak Schwarzbnrt, 
dr. Juda. Zimmerman, Salomon Bigeleisen, 
Ilirsch. Menachen, Eisenstadt, dr. Ignacy Lan- 
dau, Ignacy Sehochter. Z listy nr. 4: dr. Hen­
ryk Schreiber i Wojciech .Murzyn. Zastępcy: L 
listy nr. 1; Jan Zaręba, Róża Lubieńska.'Z listy 
nr. 2. Artur Wohl, Joachim Steinberg, inż. Da­
niel Józef Feldman, dr. Ludwik ScLmrman, dr. 
Izaak Schenker, Nuchem Goldstein, Aron 
Schnur, Jakób Jozua Korngoid, Jakób Salo­
mon Goldismidt. Z listy nr. 4: Salomon Schulcm 
Fischgrund i Karol Pieprzyk.

Okręg V II. Ważnych kartek oddano 5667. 
Na listę nr. 1: 3301, nr. 3 —  410, nr. 4 —  1920. 
nr. 7 —  36. Z listy nr. 1 —  2 mandaty, z l i ­
sty nr. 4 —  1 mandat. Z listy nr. 1: dr. Piotr 
Florczyk, Marjan Siatka; z listy nr. 4: Dr. Jó­
zef Rośenzweig. Zastępcy: z listy nr. 1: dr. 
Juljan Kowak i Zofja Przybylska; z listy nr. 
4: Jan Skotnicki.

Okręg V III. Ważnych kartek oddano 4G31. 
Z tego na. listę nr. 1: 2635, m  nr. 3) 459, na 
nr. 4) 1502. nr. 7) 35. Z listy nr. 1) 2 mandaty, 
7. listy nr. 4) 1 mandat. Z listy ar. 1: Ludwik 
Lazar i dr. Stanisław KUmedki. Z listy nr. 4: 
Kazimierz Przybyś. Zastępcy: mr. Stanisław 
Dymek. Józef Kawalec i z listy nr. 4: Kazi­
mierz Bulsiewicz. v

Okręg IX. Oddano ważnych kartek 5179. 
Z tego na listę nr. 1) 2958, nr. 3) 290, nr. '4) 
1889, nr. 7) 42. Z listy nr. 1) 2 mandaty, z li­
sty nr. 4) 1 mandat. Wybrani zostali z listy 
nr. ł :  dr. Zdzisław Kwieciński, Leon Łisiński. 
Z listy nr. 4: Władysław Matula. Zastępcy: 
Z Isty nr. 1: Andrzej Orszański i  Zygmunt 
Wrzak. Z listy nr. 4; Karol Żyła.

Okręg X. Oddano ważnych kartek 6603. 
Z tego na listę nr. 1) 4071, nr. 4) 2386, nr. 7) 
146. Z listy nr. 1) 3 mandaty, z listy nr. 4) 1 
mandat. Z listy nr. 1: Rudolf — ak, Józef Mi- 
mandat, Z listy nr. 1: Rudolf Żak, Józef Mi- 
Drobner. Zastępcy: Z listy nr. 1: Franciszek 
Bębenek, Stanisław Żuwsła, z listy nr 4: Jan 
Kremer.

Okręg XI. Ważnych kartek 11.015 Na listę 
nr. 1) 3883, nr. 2) 3551, nr. 4) 3330, nr. 7) 251*. 
Listy nr. 1, 2 i 4 otrzymały po 3 mandaty. 
Z 1 fety nr. 1 wybrani: ks. dr. Józef Niemczyń- 
ski, Józef Wyrwał, Andrzej Ostrowski. Z listy 
nr. 2) Henryk Taubman, Emanuel Ehrlieh, Ma­
rjan Szyf. Z listy nr. 4: dr. Romuald Szumski, 
Stanisław Karton, Stanisław Cekiera. Zastęp­
cy: z listy nr. 1: Leon Misze,zyński, Romuald 
Żebracki, Władysław Płatek. Z lićdy nr. 2: Moj 
żesz Alter, Benjamin Geizhals, Mordko W olf 
BibeTStein. Z listy nr. 4: dr. Leon Feiner, Ale­
ksander Lichoń, Piotr Knziemski.

Ruina maiątkowa przyczyną zbrodni
przy ul. św. Gertrudy.

Wobec ujawnienia, podłoża strasznej zbro­
dni przy ul. św. Gertrudy, odpada tu w  zupeł 
ności hipoteza morderstwa rabunkowego. W y­
szło na jaw, żę rodzina Schretterów poniosła 
w ostatnim czasie olbrzymie straty z powodu 
niekorzystnej konjunktury w handlu rybnym. 
Do tej fatalnej sytuacji finansowej Schrette- 
rów przyczyniło się niewątpliwie nieustępliwo 
stanowisko właścicieli firmy ,,Ryba“ . Szaloc; 
krok Schrettera był zatem aktem najwyższe 
jego rozpaczy. ,

Siły zbrofne Niemiec.
Paryż. (P A T .). „Echo de Paris“  cytuje 

raport gen. Debeney o stanie zbrojeń nie­
mieckich. E fek tyw y armji niemieckiej zło­
żone są z armji regularnej, fonnacyj mili­
tarnych, oraz z weteranów wojennych. —  
Łącznie wszystkie te  e fek tyw y zamiast 
300.000 armji, której domaga się Hitler, da­
ją w  rezultacie 2,700.000 ludzi. Raport 
"wspomina dalej o materjale wojennym, ja - 1 
kim rozporządzają Niemcy, mobilizacji prze­
mysłowej, oraz wychowywaniu młodzieży 
w7 duchu wojennym.

„ FREZ. RAU SCH NING  WRÓCIŁ' DO 
G D AŃSKA.

Warszawa. (PA T .). Prezydent Senatu 
gdańsk iego  dr. Rauschning wyjechał we 

Bobkowski, Kazimierz Prochownik, Stanisław'wtorek wieczorem do Gdańska.
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Zawalony tunel.
Mówiono też o jakimś statku rozbitym na 

Selendze, ale po czyje j stronie on .walczył., nic w ie ­
dziano. ... '

N ie wiedziano też, jak i na czyją korzyść soi,kv 
tłumaczyć coraz to uporczywiej powtarzające się wie­
ści o nadciągającym skądciś batalionie anarchistów. 
•Tedni o nieb mówili, że póidą za bolszewikami, a inni 
zaś. -że przeciwko bolszewikom —  jak to już uczynili 
niedawno przedtem w  Rosji europejskiej. W iedziano 
tylko, że wódz ich. Gruzin Karandaszwili. nio uznaje 
żadnej w ładzy — ani z prawa ani z lewa —  oraz że 
zyskuje sobie coraz większy n iirl" pomiędzy bajkal­
skiemu brodiagami .i

W ieści te różne przynosi nam głównie ...ipisko- 
wiec*‘ Sieradzki, który był wńeibski i gadatliwy, 
wskutek czego baliśmy się nawet, żeby się z czemś 
niepotrzebnem nie wygadał. Jednakże nie wvgadał sie 
nigdy, ponrosfu dlatego, że tak by! pochłonięty z a o ­
raniem plotek, i pogłosek ('wśród których nieiedna sin 
wszakże snrawdzila), iż nie miał czasu na zaprzątanie 
sobie mvśli naszemi sprawami. On też wśród nas naj­
mniej chyba hvł przygnębiony —  nie licząc oczy­
wiście Zwzia. który każdą zg iyzotę umiał zagryźć 
suebarami.

—  Jak sic nie uda inaczej, to uciekniemy choćbv 
nieebotą do Chin lub do W !advwostoku, a. -ramtad 
do kolonij francuskich lub do Am eryki! —  mówił 
Janek, czerwony od wewnętrznego wzburzenia.

SdSS i - * 3 '  . , ’!'■ Z
Potakiwałem oiu, tak -samo Bronek. Węgrzyn 

i kilku innych. Niektórzy jednak milczeli.-,jakby Gę 
i ociaral; re zdaniem.

*1 W łóczędzy leśni, trudniący sie Iowami i roz­
bojem.

V . .

KUGLARZE.

Vv obce. wyjazdu wielu oddziałów czerwonej 
ujueirpąso oąqoM- r ’ ..pjs.ttoupttus’ ?.’- iu o jj vu tfprc.wN 
nadzoru nad obozem, zaczęli się pojawiać w  obozie 
różni przybysze, których w mieście europojskiem zwa- 
noby domokrążcami. Oprócz zwykłych łazików, że­
brzących lub kradnących, wchodzili do baraków coraz 
częściej i bez żenady —  tak dawniej prześladowani 
przez władzę —  .,obmiouszezyki“ . Tak przezywano 
tutaj żołnierzy rosyjskich —  czynnej służby łub zde­
mobilizowanych —  którzy trudnili się wymianą, sprze­
dażą lub kupnenr różnych części gavdbroby. Ryło ich 
dosyć dużo. ą!e nio robili sobie konkurencji, bo za­
zwyczaj każdy z ’ nich miał swoją, specjalność i dvbnł 
W iko na pewien artykuł handlu. Gdy wchodził bro­
daty W łas Kużmiez, wiadomo było. że pierwsze jego 
zapytanie będzie brzmiało:

—  Pan, u tiebia prodażnoj ntbachi niot? *)
Natomiast Iwan Stiepanowicz pytał zawsze o 

dołną część bielizny i skupował ją w tylu egzempla­
rzach naraz, jak gdvby mu codzień jedna przynaj­
mniej ' j ej  para potrzebna była do zmiany. Inni znów 
nabywali całe naręcza skarpetek, których nikt z nas 
nie nosił, gdyż darły się- prędko i nio tak łatwo było 
je prtic, jak onucki. Dość znacznym pokunetn cieszyły 
się chińskie wałowane płaszcze i koce. przysłane natn 
przez .jakiś komitet w Tientsinie; mniejszy popyt był 
na watowane szarawary chińskie, a to z powodu 
dziwacznego ich kroju.

Jednego dnia, po nowej kłótni z Ludwikiem.
- -b ̂

*) Nie masz koszuli na sprzedaż?

wracałem z nim razem do baraku; przed barakiem 
ujrzeliśmy wielkie zbiegowisko, pełne gwara i śmie­
chu. Kogoś tam otoczono tłumnie i gapiono się, jak 
na jarmarcznem widowisku. N ic mogąc się docisnąć, 
ani nawet o nic dopytać, weszliśmy p.o drabinie ma 
blaszany dach baraku, na którym zresztą i tak często 
urządzaliśmy kąpiele słoneczne. Ujrzeliśmy dwóch 
m ałwh Chińczyków, którzy przykucnąwszy na ziemi, 
grzebali w rozłożonej płachcie zawierającej różne 

Jat a łaszki.
—  Aha, kuglarze! - -  domyśliliśmy sio odrazu, ’ ' 

gdyż znaiomy naui już był ten widok.
—  Zdaje sit;., że to synowcy „Jecłiałsęka" —- do­

rzucił Ludwik.

W  tej chwili jeden z Chińczyków odwrócił się, 
podnosząc w górę jakiś pręcik i oczy jego spotkały 
sie z naszemi. Poznał nas. Uśmiechnął się. i kiwnął 
głową.

Jak się masz, Ping —  zawołałem.

—  Te-n-hao (Inrdzo d o b rze )... szaug.o!
Obaj chłopcy zwali się bardzo dziwacznie pkr.g 

po chińsku; myśmy ich jednak przezywali Ping i Pong, 
co brzmiało też z chińska i łatwo było wymówić.

—  Kapiejka choczesz? *)

—-  Moja szip-go choczesz. da-waj malo-malo! '*!)
—  Lap w. zęby!

Przyzwyczajony byłem, iż czynił to z wielką, 
zręcznością, teraz jednak stała się rzecz niespodzie­
wana; oto Chińczyk nagle wywinął kozkdka i palcami 
bosych nóg schwytał w  powietrzu lecącą monetę.

*) Przekręcone z rosyjskiego, znaczy czy chcesz 
kopiejkę? " •

*) Bardzo chcę, daj troszkę (kilka) 
z na zna. oczywiście przekręcona.

rosyjszczy*

(Ciąg dalszy nastąpi).

P R A C O W N I A
kffe WYROBOW ARTYSTYCZNO CYZELERSKO-BRONZOWNICZYCH

pod firma

H E N R Y K  SZTO R C
w Krakowie, przy ul. Floriańskiej L  38.

POLECA: Wszelkie wyroby przyborów kośc:e1uych r metali szlachetnych 
bronzn a mianowicie: monslranc:e, trybalarze, kielichy, paszki, antypodja

cyborja. krzyże, lichtarze i lampy. * .::J

B ire ty  na  sk ład z ie . ■i

Posiada na składzie wszelkie przybory kościelne wedluy przepisów kościelnych iafc również 
wszelkie przybory w  zakres przemysłu metalowego wchodzące. Wykonuje wszelkie zamówienia , | 
według każdego wzoru i rysunku. Przyjmuje również wyżej wymienione przedmioty do repe­

racji, odnowienia, jak również do arebrzenia i złocenia w  ogniu. ,<■/ ^

Wykonuje n o w i s r z o n e  zlecenia szybko i solidnie po cenach konkurencyjnych-

Księgarnia Krakowska, Kraków ul. św. Krzyża
p o l e c a :

n o w o ś c i  z ostatnich tygodni:
Bartyński W. Dr., M etodyka listu kuDieckiego. G otllib  W . Dr.

Zarys m etodyki korespondencji obcojęzycznej . . . .  
Bochenek L. Dr., H. S ienkiew iczow i w 50-lecie „O gn iem  i M ieczem "
ćwirko —  Gottocki M. Dr. Zarys anronom etrii .  .........................
Duirnówna H., Jadwiga K rólow a Polski. Pow ieść dla m łodzieży 1.1.
Gądz kiewicz W. Dr.. W ażn iejsze zaburzenia w  wieku szkolnym  
Glossówna Z., Obrońca Lw ow a  B łogosław iony Jan z  Dukli. Obr.

sceniczny w  1 o d ło n a c h ......................................................
Girniak S. Dr., Form ularze do nauki korespondencji handlowej 
Hoszowska Wł. Dr., Zajęcia praktyczne z zakresu kultury życia

codziennego w  szkole powszechnej .  ..................... ....
Kodeks Handlowy. Rozp. Prezydenta Rzeczplitej z 27. X. 1933 r. 
Krawczyk M., Ćw iczenia cielesne w  szkole, powszechnej . . . .
Majewski E. X., Róże i lilie. Powiastki dla d z ia t w y .....................
Marczyński A.. Sznieg w  masce. P o w i e ś ć ...................................
Miłaszawska W., Trzecia  siostra. P o w ie ś ć ..........................................
Ojerzyńska M., Baśnie i czary. B iblioteka w ieczornic Nr. 33 . 
Sienkiewicz H„ K rzyżacy. Pow ieść 4 tom y w ydan ie tanie . . .

„  W  pustyni i w  puszczy. W ydan ie tanie . . . .
Surzycki S. Prof., Kartka z dziejów  rosyjsk iego wychowania

państwowego wT P o ls c e ..........................................................
Ustawa o biurach pisania podań. Rozporządenie wykonawcze
Valdes A. P.. Grzesznica —  Święta. P o w ie ś ć .................................
Vauban M„ Jak składać w izy ty  i przyjm ow ać g o ś c i .....................
Ziembiński M. Por., Tablica orientacyjna o gazach bojowych .

„  Repetitorium  z gazoznawstwa .

zł. 1.80
— .35

** 6.80
rt 1.50
yy 3.80

- — .40
1.60

yy 3 .~
1.20
3.20

?? — .60
?> 3 . -

n
1.40
6.40

14 1.20
O - .8 0
77 4 . -
*7 3.-50
n — .15

3 . -

Wysyłka na zamówienia z a m ie r a m  po dolieziniu do cen powyższych kosztów przesyłki.

FISHARMONJUM
dla szkół, kośc;«łó w  
i prywatnie r. 5-łetnią 
gwarancja od 430 YA. 
na dopoderch warun­
kach zapłaty, dostarcza

Fabryka organów  
i fisharmonii

Juiusz G u n a
Kraków, Pułaskiego 14
Przyjmujemy wszelka 
reperacje. Kosdorysy  
i cenniki darmo. —

Kapelusze
męskie

i dla Duchowieństwa 
czapki gimnazjalne 

oolesa
po cenach zniżonych

Antoni Jarosz,
Kraków, Sławkowska 24 

Dom XX. Marków-

M II P O S T  ~m  witr V  skumbrla,
byczki, k iipartdy, f l t d i l t  m arynowane l do  m^ry- 
n «w a n '« ,  olki ngł, szproty, w egorze  w ędzone — sa- 
ry krajow e I xagrenlczne — w  wielkim w yborze,

poleca po przystępnych cenach
r»j

K A Z I M I E R Z  B f t R T O l Z S W S f f l
K R A K Ó W ,  U L IC A  F L O R IA Ń S K A  L . 4 9 .  

Cet&sfennfe iw ie ie  masło dworsk ie i deserow e .

O B R A Z K I  K O m i D O W E
P I Ę K N E ,  duży w ybór -  C E N Y  F A B R Y C Z N E ,
na żądanie w zory gratis.

100 mztntzł. 1.—, l.SO,1.80,2.—, 2.20, 2.50, 8.—,3.50,4.—, 4.501 drełaze

RóiaAce tuż sł. 3’—, 3-60, 4-- ,  450, 5*— 
MedeSJonikl Ort. 2 50, 3-—, 3 50, 4-50

D o g o d n a  warunki zy p lay  — po  kolendzla.

S TO W lS Ł ftW  R Ą B  S & f & g S

WILLA pod Krzyżem I
w Kościel sku

o 3Va km. od stacji w Z a k o p a n a m ,

od 15 g ru d n ia  for.
daje m ieszkanie, opał, św iatło i w ikt 
od 6 zł. dzionnia zależnie od pokoju. 

Bez w iktu 2 złote dzienni*, 
e e  o

Korzystać mogą Księża t całej Polski, a w ra­
zie miejse wolnych takie osoby świeckie. 

Poczta w  Kościelisku ad Zakopane.

o  o|  s k r z y ł a  s w y m  i S s t e a ,

J02IF JANKOWSKI
KrekAw, ul. Szewska L, 12 Tel. 178>91.
K u p n o  1 s p r z e d a ż  kamienic, will domów, parcel, m ajątków  
ziemskich, gospodarstw, mt-ynów, fabryk, restauracyj. skle­
pów  itp. Posiada kilkanaście kam ienic w  administracji 
i przyjmuje takowe za minimalnem wynasrodzeniem . Za­
łatw ia pożyczkJ hipoteczne. Jedynie biuro Józefa Jankow­
skiego, Krabów  nl. Szewska 12, które istnieje od kilkunasto 
!at i cieszv sie ogólnem  uzna niem i zaufaniem — daj* 
P* T . Zainteresowanym najwyższą pewność dokonsnl® 
każdej zleconej mu sprawy oraz możność wszechstronnego 

zorientowania się w  objektneb i ich cenach.

Od 11 do 23 rrudnia br. włremie

około 43% zniżka cen
wszelkiego rodzaju kąpieli

w ŁaZnl RiijmsKiei
w Krakowie, ul. św- Sebaslfono 9
Telefon 121-16. • Telefon 124-16

Za dział osrłoszeń Redakcja nie bierze odpowiedzialności

Ogłossenin zirykle za w ie m  milimetrowy 20 gr.
Nadesłane „ , 60 „
Komunikaty po kronice , . . - 60 • ,

na 1-szeł .  . . .• 70 , OGŁOS^N 10 « r .Drobne za w y tx i

„ Układ tabelaryczny ó 50% drożej. 

Ogłoszenia zamiejscowe o S0°/0 drożej.
Za 7a«trw5*eniemiekłes dolicza sie 27' proc.

W-rdawe* t* „Gło* N*rod»‘‘ Ską « i^r. fj<tpow. K . H a H n .  Rerfsbtor Dr Jóief Warebetuwafci. Droksmis „Głuau Axrv«iu p-to K. r«rta.


